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— w dniu jutrzejszym tedy jako w pierwszą, nie­
dziele po 13-tym miesiąca listopada, przypada dorocz­
na uroczystość S go Stanisława Kostki, którą kościół 
Ś-g« Ducha, począwszy od dzisiejszych Nieszporów, 
obchodzić będzie tygodniowym Odpustem. Porządek 
Nabożeństwa w dniu jutrzejszym będzie następujący: 
Wotywa przed ołtarzem uroczystującego Patrona od­
prawioną zostanie o godzinie 9-tej rano. Summa po­
przedzona uroczystą procesją rozpocznie się o godzi­
nie 11-tej, w którym to czasie głoszonem będzie słowo 
Boże. Nieszpory rozpoczną się o godzinie 4-tej po po­
łudniu, z kazaniem i processją. —Od poniedziałku zaś 
codziennie, aż do następnej niedzieli, odbywać się będą 

.. o godzinie 9-tej z rana Wotywy, a po południu o go­
dzinie 4-tej Nieszpory. W niedzielę następną, to jest od 

. jutra za tydzień uroczystość ta odpustowa zakończoną 
zostanie całodziennem Nabożeństwem, tymże samym 
porządkiem jak w dniu jutrzejszym, to jest przy wy­
stawieniu Najświętszego Sakramentu, z kazaniami i 
process] ami z rana i po południu.

S-ty Stanisław-Kostka urodził się dnia 20-go pa­
ździernika 1550 roku w Rostkowie, — od maleńkości 
zabawiał się chętnie modlitwą, często pościł, a będąc 
świętych obyczajów, odznaczał się anielską skromno­
ścią.

Zaledwie doczekawszy lat młodzieńczych, zapragnął 
służyć wyłącznie Bogu i w tym celu pomimo oporu oj­
ca, wstąpił do Zgromadzenia Jezuitów, gdzie żywy 
cnót wszvstkich przykład na sobie okazywał, tak iż 
przełożeni innym nowicjuszom na wzór go stawiali.

Z twarzy jego jakaś jakby niebieska barwa wynikała, 
a na patrzących nań wywierała zamiłowanie czystości i 

' niewinności. Szczególne zaś miał Nabożeństwo do 
Matki Bożej. Dziewiątego miesiąca po wejściu do 
Zakonu, ciężko zachorował i wkrótce, jak to przepo­
wiedział towarzyszom swoim, zakończył żywot cwój 
krótki, lecz w niczem niepokalany, w dniu 15 sierpnia 
1568 r., w samą uroczystość Wniebowzięcia Najświęt­
szej Marji Panny, licząc zaledwie lat ośmnaście. Po- 
grzebionym został w Rzymie, a wsławionego po śmier­
ci licznemi cudami, Klemens Yłl-my Papież błogosła­
wionym a Klemens XI-ty w r. 1714 świętym ogłosił.

^JWjponiedziałek przypada doroczna uroczystość

Wiadomości miejscowe.
= Ważna kwestja pomieszczeń dla robotników 

w fabrykach, ma być ujętą w formę przepisów admi­
nistracyjnych. Wyższe władze wzięły już podobno tę 
ważną kwestyą pod rozwagę i opracowały projekt od­
nośny, który tylko uzupełniony, a raczej rozwinięty 
zostanie następnie szczegółowemi przepisami. Zasadą 
owego regulaminu, dotyczącego urządzenia pod wzglę­
dem sanitarnym mieszkań robotniczych, ma być 
oznaczenie minimum przestrzeni w sążniach sześcien­
nych, jaka na każde indywiduum przypadać powinna. 
Oprócz tego, każda fabryka ma być zobowiązana do 
utrzymania swoim kosztem lekarza, którego obo­
wiązkiem będzie nietylko niesienie pomocy lekarskiej 
chorym, lecz nadto czuwanie nad ogólnym stanem zdro­
wia pracowników fabrycznych i przedstawianie pod 
tym względem władzy dokładnych peryodycznych ra­
portów, z zaznaczeniem w nich wszystkiego, coby za 
szkodliwe pod względem sanitarnym w fabrykach zau­
ważyli.

= Szkoła Handlowa Prywatna’w Warszawie powo­
dowana brakiem dzieła pomocniczego przy nauce 
Korespondencji Handlowej w języku polskim, dnia 9 
Listopada 1875 r. ogłosiła konkurs na napisanie od­
powiedniego podręcznika, przeznaczając za najlepszy 
rękopism nagrodę 300 rs. z oddaniem, po wydrukowa­
niu swym kosztem dzieła, 600 exemplarzy na własność 
autora. W oznaczonym terminie, 1-go Maja 1876 r., 

nadesłaną została jedna tylko praca oznaczona litera­
mi A. L., ta więc poddaną została szczegółowemu roz­
biorowi przez Komissję Konkursową, w której przyję­
li udział: W-ny Henryk Natanson współwłaściciel do­
mu bankierskiego, W-ny Deyke Naczelny Buchalter 
i prokurent Banku handlowego, W-ny Wenzel proku­
rent domu bankierskiego S. A. Traenkel, W-ny Kar- 
nicki Główny Koresspondent i prokurent Banku 
Handlowego i W-nyPlenkiewicz professor języka i lite­
ratury polskiej.

Po odczytaniu rękopismu przez każdą z wymienio­
nych osób, a następnie po roztrząśnieniu zdań i opinii 
piśmiennych na ogólnem zebraniu, okazało się:

Że autor mając zadanie napisania podręcznika jedy­
nie do nauki korespondencji handlowej polskiej, zby­
tecznie przytacza wzory takich listów, które w języku 
polskim z powodu swej natury zdarzać się nie mogą 
np. listów o arbitrażach, o towarach zamorskich ich 
expedjowaniu i t. p.

Że rękopism przedstawiony zdaje się być tłomacze- 
niem podręcznika w obcym języku wydanego, stąd 
czuć w nim zanadto więzy, jakie tłomaczowi orygi­
nał nakładał. Obok tego dość często trafiają się ustę­
py wyraźnie dowodzące, że tłomacz niedokładnie zro­
zumiał przedmiot w niektórych listach traktowany; 
taka nieznajomość przedmiotu wyraźnie także przebija 
się w definicjach przytaczanych na czele działów, na 
które wzory podanych listów zostały rozdzielone.

Jakkolwiek terminologia Kupiecka polska jeszcze 
niedostatecznie jest obrobioną i pod tym względem 
trudności są niezaprzeczenie wielkie, jednak rękopism 
wystawiony grzeszy nawet i w takich wyrażeniach 
polskich, które są już dość utarte i przyjęte w prakty­
ce. Oprócz tego w rękopiśmie tym razi znaczna ilość 
wyrażeń gramatycznie niepoprawnych, a nawet logicznie 
niedopuszczalnych, poprawienie ich z powodu zbyt 
wielkiej liczby, wymagałoby zupełnego przerobienia 
wielu listów.

. Gdy oprócz tych licznych usterek i forma listów ku­
pieckich, ułatwiająca prędkie ich odczytywanie i zro­
zumienie zupełnie została zaniechaną w przedstawio­
nym rękopiśmie, Komissja Konkursowa musiała uznać, 
że ta praca pod lit. A. L. jako nie czyniąca zadosyć 

S-go Feliksa Walezjusza, którą kościół S-tej Trójcy 
na Solcu obchodzi Odpustem.

— We wtorek zaś przypada doroczna uroczystość 
Ofiarowania Najświętszej Marji Panny, którą kościół 
Opieki Ś-go Józefa, na Krakowskiem-Przedmieściu 
wprost ulicy Królewskiej, obchodzi dopołudniowem 
solennem Nabożeństwem, z wystawieniem Najświęt­
szego Sakramentu, z kazaniami i processją, w połą­
czeniu z przywiązanym do tej uroczystości obrzędem 
ponowienia ślubów zakonnych przez miejscowe zakon­
nice.

— Ewangelja święta na niedzielę jutrzejszą, jako
24-tą po Świątkach, zapisaną jest u Mateusza S-go 
w rozdziale 13 tym: „O ziarnie gorczycznem11.______
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Kareta sama przez się nie należy do rzeczy osobli- ! 

wych ale dodatki są stokroć od niej gorsze ?ak to za 
chwilę potomności dowiedzionem zostanie. ’J ™

i czekamy... w towarzystwie ośmiu osób, tak samo po­
drapanych paznogciami przeznaczenia.

Nareszcie mięknie zawziętość losu, zjawiają się aż 
dwa dodatki, plauwaga i zwyczajna bryczka. Wrodzo­
na mi delikatność nie pozwala tłoczyć się gdziekol- 

wsiądą i lokuję się ostatni na bryczce, pomimo chło­
du, wilgoci i nieznośnego bakuniu wypuszczanego z faj­
ki przez pocztyljona.

W Kłodawie, rozgrzawszy się cokolwiek herbatą, 
powracam i znajduję moje miejsce zajętem przez ja-

— Szanowny panie, zkąd pan tu przybył?
— Z plauwagi—huknął poważnym basem.
-- Mam zaszczyt go objaśnić, że całą poprzednią

— ” “” — Hf ~ —
— A mnie co do tego?! Było mi tam niewygodnie, 

Sprawa, wytacza się przed pocztmistrza.

poufnej serdeczności—niech pan ustąpirWdodatkach 

lepszy.
— Ależ ja właśnie pierwszy siedziałem.
— To było gdzieindziej, nie w moim dystansie.
— Aha!
Czytelnicy, zaklinam was na wszystko, unikajcie irr ni 1 rt />!-> zl £  * "

Z TM BO WARTT.
Kilka spostrzeżeń z podróży.

Odkąd Turek został na chwilę sławnym, dzięki te­
mu, że jeden z Warszawskich uprawiaczy gazeciar- 
skiej grudy nie znalazł w nim szklanki herbaty, (po- 
twarz oczywista!!!) upłynęło lat wiele i kapryśny roz­
głos rozwiał się ze szczętem. Obecnie miasteczko owe 
narzuca się znów pamięci ogółu,nie tyle na skutek za- 
wikłań kwestji wschodniej, ile raczej ze względu na 
swą chwalebną czystość, przyjemną strukturę domów, 
ratusz z wieżyczką o połowę tylko niższą niż w War- 
szawie-i niezliczone mnóstwo przybytków serdlarsko- 
kiełbasianych. Dla osób mniej obeznanych z jeografją 
Kołodzinskiego, nie od rzeczy będzie przypomnieć, że 

d°xte6° ffiiasta> najprzód koleją żelazną na 
łn— przez Krośniewice, Kłodawę i Ko-
datkami * aret^ pocztow$> bądź też tak zwanemi Po­

drapanych paznogciami przeznaczenia.
Nareszcie mięknie zawziętość losu, zjawiają się i 

dwa dodatki, plauwaga i zwyczajna bryczka. Wrodzo- 
r ’ .................  ' . ..
wiek na pierwsze miejsce. Czekam więc *aż wszyscy 
wsiądą i lokuję się ostatni na bryczce, pomimo chło­
du, wilgoci i nieznośnego bakuniu wypuszczanego z faj­
ki przez pocztyljona.

W Kłodawie, rozgrzawszy się cokolwiek herbatą, 
powracam i znajduję moje miejsce zajętem przez ja­
kiegoś jegomościa czerwonego i barczystego.

— Szanowny panie, zkąd pan tu przybył?
— Z plauwagi—huknął poważnym basem.
— - Mam zaszczyt go objaśnić, że całą poprzednią 

stację przejechałem na tej bryce.
— A mnie co do tego?! Było mi tam niewygodnie, 

więc się przesiadłem.
Sprawa wytacza się przed pocztmistrza.
— Łaskawy panie — rzecze tenże do mnie tonem 

poufnej serdeczności—niech pan ustąpi. W dodatkach 
nikt nie ma pierwszeństwa. Kto wprzód usiądzie ten 
lepszy.

— Ależ ja właśnie pierwszy siedziałem.
— To było gdzieindziej, nie w moim dystansie.
— Aha!
Czytelnicy, zaklinam was na wszystko, unikajcie 

wszelkich dodatków.
W plauwadze musiałem, chcąc nie chcąc, przeba­

czyć.memu antagoniście. Była bowiem tak urządzoną, 
że biedny passażer bez ustanku próbował twardości 
swych zębów na wytrzymałości swych kolan.

Lecz powróćmy do Turku. Najprzód czuję się w obo­
wiązku oznajmić, że naprzeciwko poczty w hotelu pa­
na Wienera, jest herbata, nawet o godzinie 4 tej rano, 
gorąca, . uprzejmie podana i należycie uzupełniona 

Odepchnięty w Kutnie przez jednę wątłą damę i 
dwóch silnych mężczyzn od okienka dostarczającejbi 
etynapodrożpocztową.rozmyślamsmutnienadkwesHą 

walki o byt i czekam z rezygnacją chwili, w której 
losy pozwolą mi zostać skromnym atrybutem dodatku 
Wkrótce jednak mkną i na tym punkcie moje złudzę- 
ma;_objaśniają mnie, że dodatki nie pójdą dla braku 
f oni że dopiero w Krośniewicach będzie można sie za­
pisać.. Radzą mi wynajęcie prywatnego żydka do Kro­
śniewic. Wynajmuję niegodnego wyzyskiwacza z ma-

SMS Ł18^? “■ ?orn • "W * -u. 
szlachetnym i pędzi iak wiatr WmLori azuJ? F1? . z^szelkiemi możliwemi zakąskami, 
szkapową kareff-wnadam df; ’ I Sle dla ^habilitowania miasta.

7 lewic jak bomba Wszedłszy do cukierni, pełniącej zarazem obowiąz­

ki restauracji., zastaję grono młodych ludzi biadających 
nad twardą pieczenią. Dziewczyna posługująca wysłu­
chuje sążnistej perory, poczem umysły wypogadzają się 
widocznie.

— Podobno truppa Modzelewskiego zjechała do Ko­
ła—mówi jeden z obecnych.

— A tak!... słyszałem—odpowiada drugi.
— Dla czego to do nas żaden teatr nie zawita?
— W Kole będzie miał powodzenie — odezwie sig 

trzeci uderzając pięścią w stół—bo tam mieszkają lu­
dzie, a tu bydło powtarzam... bydło!

I powodzi groźnie wzrokiem do koła, jak gdyby 
w tej chwili miał zamiar sprawić szlachtuzowanie.

Obecni nie czuli jakoś ochoty zaprzeczyć tym sło­
wom.

Co do mnie, przekonałem się, że nie bydło stanowi 
przeważne zaludnienie Turku, lecz Niemcy. Oni to są 
sprawcami owej czystości, o której wspominałem, oni 
zbudowali ratusz z wieżyczką, oni wreszcie ułatwiają 
zbyt, niezliczonej ilości serdelków i kiełbas. Wpraw­
dzie za tyle dobrodziejstw pozwalają sobie na punk­
tach zbornych dla straży ogniowej umieszczać niemiec­
kie napisy, ale to już rzecz miejscowej władzy, aby 
temu zapobiedz.

W pobliżu miasta znajduje się wiele kolonii ger­
mańskich. Schludne, bieluchne domki, po większej 
części gontem kryte, z oknami otwierającemi sig na 
zewnątrz, widzieć można przy drogach bitych w syme- 
trycznem rozstawieniu. Przed niemi uwijają się dzieci 
dosyć umyte, w tradycyjnej czapce z dużym daszkiem i 
spencerze granatowym. Nie wiem o ile przykład Niem­
ców na to wpłynął, ale to pewna, że w tej okolicy cha­
ty włościańskie są w ogóle porządne i dobrze zbudo­
wane, nie chylą się nigdzie i nie wrastają w ziemię. 
Lud nosi się czysto, nawet okazale.

Dzielny też to lud, ci Kujawiacy, zuchowaty, buń­
czuczny i pracowity. Na drodze z Turku do Warty, 
zatrzymaliśmy się przed karczmą, gdzie ochocze dźwię­
ki skrzypiec i basów oznajmiały wesele. Wysypał sig



wymaganiom podręcznika do Korespondencji handlo­
wej w języku polskim, na nagrodę konkursowa nie 
zasługuje. & Przyslański. “

, — Wiadomo, że skutkiem wstrzymania transpor­
tów na kolejach rosyjskich łączących się z terespolską, 
przyjmowanie transportów do przewozu na tej osta- 
tniej kolei dla dalszego transportu, chwilowo zostało 
zawieszonem. Pomimo to jednak dowozy zboża na 
stację „Praga14 są bardzo wielkie. W ubiegłym zaś ty- 
Kodmu koleją terespolską przybyło kilkaset tysięcy j 
pudów zboża i produktów. Znaczną również ilość zbo- j 
za przewieziono dla zdania w handlu tranzytowym na ! 
kolęje warszawsko-bydgoską.

~ Wydawca Kłosów, p. Lewental, uzyskał temi 
dniami koncessyę na nowe czasopismo, pod tytułem: 
Kwartalnik Naukewe-Literacki Kłosów, pismo to po­
święcone będzie przedewszystkiem pracom poważnym ; 
obszerniejszych rozmiarów, z dziedziny filozofii, este- | 
tyki, historyi, etnografii, archeologii, nauk społecznych, 
literatury, krytyki, nauk przyrodniczych i t. p., a na- 
wret ma zawierać kronikę polityczną kwartalną. Kwar­
talnik— tytułem i treścią przypominający jedno z naj­
cenniejszych wydawnictw czasowych polskich, „Kwar­
talnik Naukowy" Helcia, wydawany około 1835 roku,— 
wychodzić będzie raz na kwartał, tomami zawierają- 
cemi przeszło po 30 arkuszy druku. Będzie on z Kie­
sami poniekąd organicznie związany, dopełniając ich 
treść, dla której w samych Kłosach było za ciasno, 
1 która, w nich, jako w czasopiśmie bellctrystycznem, 
z samej natury rzeczy stać nie mogła na pierwszym 
planie, ani nazbyt wiele miejsca zajmować. Myśl tego 
Wydawnictwa wyszła podobno od Adama Pługa.

— Sąd handlowy warszawski zarzucony jest spra­
wami aż do początku roku przyszłego. Wniesiona więc 
w chwili obecnej akcya o weksel np., musi czekać ko­
lei osądzenia aż do połowy stycznia r. p. W obec tego 
faktu konieczność otwarcia drugiego wydziału tegoż 
sądu nie ulega już wątpliwości.

— Otrzymali pozwolenie na budowę: Aran Klejf 
pod Nr. 2320B przy ulicy Pawiej, na l-o piętrową 
murowaną oficynę i Ludwik Braun pod Nr 1549E przy 
ulicy Żelaznej na parterowy z frontem murowany do- 
mek.

— W dzisiejszym numerze (47) „Tygodnika Illu- 
strowanego" ukończonym został druk zajmującej pra­
cy p. J. Banzemera, p. t. „Ogrody zoologiczne Europy." 
Ee względu na kwestyą której praca ta dotyka, a która 
i u nas, jak słychać, jest na porządku dziennym, po­
winna ona zwrócić na siebie uwagę, wszystkich, potrze­
bę założenia ogrodu zoologicznego rozumiejących. Pau 
Banzemer, w celu zbadania bliżej przedmiotu, o któ­
rym pisze osobiście zwiedził ogrody rzeczone w różnych 
miastach Europy, i myśl założenia takowego ogrodu 
w Warszawie gorąco popiera. Przy końcu swej pracy 
p. B. mówi najobszerniej o ogrodzie zoologicznym we 
Wrocławiu, a czyni to dla tego, iż Wrocław leży naj-
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bliżej naszych granic, warunki klimatyczne przedsta­
wia też same co i Warszawa, a pod wielu innemi wzglę­
dami ta ostatnia dla ogrodu zoologicznego znajduje 
się w okolicznościach korzystniejszych. Tych którzy 
pragnęliby poznać szczegóły, odnoszące się do ogrodu 
we Wrocławiu, odsyłamy do „Tygodnika Illustrowa- 
nego," który przy artykule pomieścił olbrzymią rycinę, 
„ń vol d’oiseau" przedstawiającą ogród zoologiczny 
w Frankfurcie nad Menem. Z większą daleko przyje­
mnością Tygodnik niezawodnie dałby nam widok ogro­
du takiego w Warszawie... musi to jednak odłożyć do 
przyszłości. Oby ta przyszłość była nie daleką.

— Na wczorajszem posiedzeniu Sekcji Kass groszo­
wych, większością głosów wybrani zostali na naczelni­
ka p. Konstanty Zaborski, na pomocnika p. Tomasz 
Zydel, na sekretarza p. Hanusz Lucjan z wnioskiem 
do wyższych instancji i centralnego posiedzenia, o po­
twierdzenie wzmiankowanych wyborów. Nim więc to 
nastąpi obowiązki powyższe pełnić będą do końca ro­
ku p. Tadeusz Szymborski i Jan Klcyna.

— Juljan Fejst, znany w mieście naszem muzyk, 
od łat blizko trzydziestu, pierwszy alcista orkiestry 
Teatru Wielkiego, zmarł onegdaj, przeżywszy lat 55. 
Był on duszą t z. „domowych kwartetów", którym 
poświęcał się z zapałem artysty; w koncertach na do­
broczynne cele dawanych, chętny brał udział. Dobry 
Kolega, człowiek prawy, zostawia po sobie żal praw­
dziwy.
= Magister chemii i wykładający ten przedmiot 

w warszawskim uniwersytecie p. Wreden, doktoryzo­
wał się w Petersburgu obroniwszy rozprawy: „O hy- 
drogenizacji monobenzolowych węglowodorów."

— Z przyczyn nieostróżności rodziców, w ciągu dru­
giej połowy zeszłego miesiąca w gubernii warszawskiej 
sześcioro dzieci włościańskich od łat 2-ch do 10-ciu 
w skutek poparzenia się, zmarło.

= Z powodu nagłej słabości p. Michałowskiego, 
współudział w części far te pianowej koncertu p. Fri- 
derici-Jakowickiej, odbyć się mającego w poniedziałek 
w Resursie Obywatelskiej, przyjął łaskawie p. Michał 
Hertz. Poważamy sobie zwrócić uwagę czytelników 
na ten występ znakomitej śpiewaczki, uznanej w naj- , 
szerszych kołach muzyki Inych kraju i zagranicy, ' 
a ostatnio tak po chlebnie przyjętej przez krytykę i pu- j 
bliczność przy popisie p. Barcewicza. Pani J. krótko ' 
już bawić będzie między nami, udając się na zwykły , 
sezon do Włoch, — wielbicielom więc prawdziwej 
sztuki, nadarzy się jeszcze w poniedziałek sposobność I 
posłuchania wysoce artystycznego śpiewu naszej ro- ; 
daczki.

= Nowa praca-p. Jana Jeleńskiego p. t. „Żydzi, 
Niemcy i My", w tych dniach opuści prassę.

— Z powodu częstych zmian rozkładów jazdy na : 
kolejach żelaznych, byłoby pożądanem, aby niezależnie 
od ogłoszeń w pismach, zmiany też były podawane do 
wiadomości publicznej za pośrednictwem plakatów.

== Obecny tydzień pamiątkowym jest w historji miAl 
zyki. Dnia 15-go listopada zgasł nieśmiertelny Gluck- 
dnia 19 listopada przed 48 laty zamknął oczy genialny 
pieśniarz Franciszek Szubert; 21-go listopada 1868 
skonał Rossini; 18 go listopada urodził ^się Antoni 
Rubinstein.

— W dniu 18 listopada 1845 r. wyszło rozporzą­
dzenie nakazujące żydom zmianę ubioru od I-go sty­
cznia 1850 r.

= Dnia 19-go listopada 1655 r. poczęli Szwedzi 
oblegać Częstochowę.

Słychać o wielkiej kradzieży popełnionej u pe. 
wnej pani przybyłej z Cesarstwa. Miano ją przyprą- 
wić o stratę nader znacznej summy pieniężnej. Szcze- 
góły nie są nam wiadome—podajemy więc pogłoskę 
z wszelkiemi zastrzeżeniami.

= Ktoś przejeżdżający przez Brunświk widział’ 
w tamtejszem muzeum miejskiem osobliwy afisz tea­
tralny, którego zakończenie nam komunikuje. Brani 
ono tak: „NB. Dla dogodności publiki tak zarządzono 
że pierwszy rząd widzów położy się na ziemi, dragi bj. 
dzie klęczał, trzeci będzie siedział, a czwarty stał; tym 
sposobem wszyscy mogą dobrze widzieć. Śmiać się nit 
wolno, ponieważ jest to tragedja.11

— Nepomucena Książkiewicz, służąca, zamieszkała 
pod Nr 34 przy Krakowskiem-Przedmieściu, lat 51 li- ■ 
cząca, zażyła wczoraj nieodkrytą dotąd truciznę,
i w ciężkich męczarniach skończyła życie.

== Przedwczoraj wieczorem na ulicy Marszałków- * 1 
skiej w domu Nr 58, jakiś rzezimieszek przedostawszy 
się do mieszkania, podczas nieobecności właścicielki, 
rozgospodarował się na dobre. Już poukładał wszyst­
ko cenniejsze na ziemi, suknie, wszelkie ubranie, brak 
mu tylko było pieniędzy. Począł rozbijać komodę, , 
w celu zdobycia kassy, gdy nadeszła służąca sąsiednej 
lokatorki. Złodziej drapnął pozostawiwszy łup na 
miejscu. Na krzyk służącej zbiegli się mieszkańcy, ze 
światłem, długo obawiali się jednakże wejść, na podło­
dze bowiem leżały suknie i inne części ubrania, w ten 
sposób, że obecnym przedstawiały się dwie leżące oso­
by. Sztuczka złodziejska jak na teraz nie udała się, 
zostawił w pospiechu wszystko co ostrzyło jego apetyt. I

zaraz rój biesiadników a jedno dziewczę zawezwało 
mnie do tańca.

Krakowianka w podobnej okazji, stanęłaby przede- 
mną, wziąwszy się pod boki, przy tupnęłaby parę ra­
zy, uśmiechnęła się filuternie, pokazując białe zęby i 
rzekła:

— Hel panicku— a nie poślibyśta w taniec?
A jabym odpowiedział:
— Dziewczyno! zbyt dobrze ci życzę, ażebym nas 

oboje miał narażać na podobną awanturę.
Kujawianka poczęła sobie inaczej. Wzięła mnie po 

prostu za obie ręce i ściągnęła z bryczki, mówiąc:
— Chodźcie panie poskakać.
— Jest tu przy mnie młodszy, jego poproście!— 

tłómaczyłem się pokornie.
— Kiej ja pana wolę—była krótka odpowiedź.
Cóż miałem robić, poszedłem.—Mój wyżeł Czarny, 

pierwszy raz widząc swego pana w takich szpryncach, 
obraził się okrutnie, jął biegać po karczmie i zawzię­
cie szczekał. Ledwie że go uspokojono, a ja zady­
szawszy się bez miary, musiałem jeszcze dwoma kwar­
tami wódki okazać wdzięczność ochoczej tancerce
i poczciwym ludziom.

Mówiąc o wieśniakach, niepodobna pominąć milcze­
niem zdumiewającego szacunku, jakim chłop polski 
otacza swą żonę. Bez udziału baby, nie przedsię; 
weźmie on żadnego ważniejszego dzieła, — nie zakupi 
mszy ś. w kościele, nie podpisze żadnej umowy, nie 
nabędzie na własność najmniejszego kawałka gruntu. 
Dorabiali się razem, muszą więc razem korzystać. 
Wspólność pracy, wyrodziła najzupełniejszą równość 
praw i przywilejów.

Niechże się nad tem zastanowią teoretycy emancy­
pacji!

W Dobrej, na połowie drogi między Turkiem i War­
tą, zabrałem znajomość z pisarzem gminnym.

— A cóż panie — nowe sądy gminne? — zapyta­
łem go.

— Nic! — wyrokują, obkładają karami pieniężnemi 
i kwita.

= Uzupełniając przez nas opisaną w „Kronice Są­
dowej" iprawę Burasie wieże w, nadmieniamy, że obroń­
cami byli; adwokaci. Romana Raszkiewicza-Majer, 
Joanny Burasiewicz-Dziewulski i Franciszka B. kandy­
dat na posady sądowe Tur.

Tu dodać nam wypada, że w opisie rozprawyw wier- A. 
szu 6 od dołu w szpalcie przedostatniej mylnie pomie­
szczono Instytucja Sądtwa czytać należy Instantja 
SSądewa, opięć wierszy wyżej, zapytywanie podzieleni 
winno być zapatrywania podzielnic, oraz w tejże 
szpalcie, zdanie zaczęte w wierszu 15 czytać należy: 
„Otóż jak karać obcego, podmawiającego dziecko do 
zabicia ojca, a jak karać dziecko, które obcego do 
zabicia swego ojca namawia."__________  

— Ludność z nich zadowolona?...
— Bardzo panie, bardzo! — Dawniej bywało, wy­

mierzyliśmy na kogo rubla kary, to ci dopiero było 
gwałtu i przeklinania. — A wszystko na pisarza:—pi­
sarz mądry, zna prawo, przekabacił ławników, stoi 
nam na zdradzie i t. p. — A dziś sąd daleko, — wyda 
wyrok, — lud się słucha, płaci karę i ani inrumru!— 
My przynajmniej mamy teraz spokój.

— Czy nie zmniejszyły się pijatyki i bójki od czasu 
wprowadzenia nowych sądów?

— Cokolwiek. — Wkrótce zupełnie ustaną, gdy się 
ludność przekona, że sąd nie żartuje.

— Panowie byliście dawniej miastem; od kilku lat 
dopiero zamieniono was na osadę.—Zapewne pozosta­
ły fundusze z kassy miejskiej?

— Są w banku.
— Możnaby z ich pomocą założyć kassę pożyczko­

wą i oszczędności.
— Będzie wszystko panie. — Już my o tem pomy­

ślimy.
— Dziękuję panu w imieniu cierpiącej ludzkości.
Jedziemy dalej przez Kaliskie równiny, na których 

gdzieniegdzie tylko krzaczek się czerni. — Nareszcie 
na widnokręgu ukazuje się Warta. — Wieże trzech 
starych kościołów, — kilkaset domów rozrzuconych 
w nieładzie, a po za niemi sina wstęgi rzeki, która je­
dyna u nas pogardziła Wisłą i Niemnem i w objęcia 
Odry bieży.—Warta byłaby spławną, gdyby jej brzegi 
uregulowano, — a tak przynosi tylko czasem pożytek, 
częściej szkodę łąkom i polom sąsiednim. — Z wiosną 
pojawiają się tu niekiedy flisacy od Wrocławia.

Miasteczko składa się wyłącznie z żywiołu żydowsko • 
kupieckiego i mieszczańsko-rolniczego. Kupcy w ogó­
le uchodzą za bogatych, — mieszczanie są ubodzy. 
Z wina się sławi Warta; o jej piwnicach mówią z sza­
cunkiem nawet w Kaliszu. Mieszkania i życie bardzo 
tanie; cztery duże pokoje z piwnicą, drwalnią, górą 
i innemi do godnościami, można mieć za 90 rs. rocznie. 
Po zniesieniu miejscowego Sądu Pokoju, kilka więk­
szych mieszkań stoi pustkami. Mieszkańców wykazy

urzędowe lieeą 5,675, — na tę ilość przypada jedna 
•zkoła elementarna jedno-klassowa, jedna apteka 
i dwóch lekarzy. Mieszczanie wnieśli prośbę o zamie- 
>ie Warty na osadę. — ponieważ mają przeszło pięć! 
mil do Sędziego Pokoju w Turku, — lecz opierają się | 
temu kupcy i miejscy notable.

Brak szpitala dotkliwie uczuć się daje, tembardziej, 
że oddawna zebrane są na ten cel fundusze z zapisów 
dobroczynnych, około 10,000 rs, wynoszące.

— Dla czego nie postaracie się o założenie szpitali, 
mając na początek tak piękną summę? — zapytałem 
jednego z notablów.

— Niektórzy utrzymują, że to, nie wystarczy, że 
szpital nie będzie mógł się utrzymać.

— Wypadałoby jednak spróbować.
— Widzi pan — odrzekł — dwóch nas wchodzi do 

rady nadzorczej, kierującej tą sprawą. Ja jestem za 
szpitalem, mój kolega przeciwko. Tym sposobem nie 
możemy dojść jakoś do potrzebnej większości gło­
sów,

— Szkoda!... wielka szkoda!

I oto znowu stoję przed okienkiem kassowem w Ku-i 
• tnie. Jednocześnie ze mną zjawia się jakiś pan ufa- 

worytowany. On podaje trzy-rublówkę, ja także. Je­
mu kassjer odlicza spokojnie 75 kop. reszty, do rnnio 
zaś mówi:

— Cóż to?... każdemu będę dawał drobne. Proszę 
się postarać!...

Przy tych słowach zatrzaskuje okienko.
— Ten pan jest mniej grzecznym, niżby wypadało, 

zwracam uwagę mego towarzysza.
— Znacznie mniej - odpowiada z widocznem współ­

czuciem.
Zmieniam pieniądze w bufecie, kupuję bilet, rzucam 

się na miękkie poduszki wagonu i.... (
Witaj Warszawo! A'. Ł.
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*' s Jutro w salach redutowych odbędzie się koncert 
p. Ludwika Wierzbickiego, urządzony w celu uzyska­
nia poparcia dla dalszych studjów za granicą.
= Spółka opałowa, ofiaruje w ciągu całej zimy 

dla biednych, pięć pudów węgla tygodniowo. Na po­
czątek złożyła wczoraj kwity na dziesięć pudów. 
W imieniu biednych, którym zima tak dokuczliwą się 
staje, składamy szanownej Spółce za ofiarę gorące 
podziękowanie.
= W dniu jutrzejszym na koncercie p. Lewandow­

skiego i Kuhnego wykonany będzia po raz pierwszy 
nowy utwór muzyczny znanego pracownika na polu 
literatury i sztuki p. Napoleona Ordy „Polonez odbi­
jany."

— Złożyli w Redakcji „Kurjera Warszawskiego:11 
K.K. Rs.l dla niezamożnych uczni ów.—Pan Wyganow- 
śki 10 korcy węgla dla rozdzielenia biednym wedle 
uznania Sióstr Miłosierdzia.

B1ORO INFORMACYJNE*
o nędzy wyjątkowej, sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia 

poleca miłosierdziu Publiczności Warszawskiej, 
ulica Nowy-Świat Nr 51.
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Nowolipie

Burakeska 
Dzielna 
Szmulowiz. 
Szmulowiz. 
Tamka 
S»wia 
Szmulowiz. 
Łucka 
Wspólna 
Ogrodowa 
Śliska 
Pańska

Ogrodowa

Łucka

Kwiatkowska Mąż głuchoniemy, żona chora 
dz. dr. 5ro.

Sarneek Jaul. 
A. Kuczyńska 
Jancikowska 
Dziekońska S. 
Radoszeweka 
Kulińska Wi. 
Dudos Jan 
Szafrańska E. 
Krupińska Er. 
Wilk Teofila 
Getlieherman 
Ernest Józefa

WładysławRe.

Marcinkiewicz

Maż kaleka dz. dr. 4. 
Wdowa dz. dr. 3.
Wdowa dz. dr. 3.
Wdowa dz. dr. 3 i matka ch. 
Wdowa chora dz. 2.
Po eherobie dz. dr. 3.
Niewidomy.
Wdowa chorowita dz. dr. 3. 
Wdowa dz dr. 3.
Mąż w szpitalu dz. dr. 3.
Mąż w sz. ona po ch. dz. dr. 2. 
Noga w ranach mąż chory o- 

błożnie dziecko małe.
Zawiany na rękę i nogi dzie­

ci dr. 2.
Mąż chory, dz. dr. 2.

ODPOWIEDZI REDAKC4I.
Kurjerowi (jo&ziennemu.— Dziwimy się bar- 

dzo, że redak^jg, wzięła tak dalece do serca naszą ko­
leżeńską przestrogę, uczynioną w formie delikatnej, 
gdyż r_Ąwet bez wymienienia o kogo rzecz idzie, My- 
śjn.j nie wątpili, że w gronie redakcji „Kurjera Co­
dziennego", znajdują się ludzie zdolni odczuwać i ro­
zumieć poetów, — jesteśmy jednak zdania, że autor 
wzmianki o Polu nie należy do ich liczby. Ponieważ 
posądzano nas o niesumienność i usiłowano w nas 
wmówić poglądy estetyczne, nazwane niezbyt uprzej­
mie reporterskiemi,—zmuszeni więc jesteśmy odeprzeć 
oskarżenie z dowodami w ręku.

Oto co pisze „Kurjer Codzienny" w Nr 253.
„Pol nie należy jak wiadomo do potentatów poe­

zji wcale, — na skrzydłach talentu swego nie prze­
niknął on nigdy tam, kędy się wzniósł, dajmy na to 
Adam, lub autorowie „Nieborskiej" i „Lilii Wenedy", 
mimo to jednak, gra on bardzo zręcznie na nucie 
swojskiej przeszłości, barwnością fantazji swojej oży­
wiając historyczne postacie, zestrzelające w sobie ogni­
sko cnót publicznych — lub prywatnych zasług".

W tych słowach zamyka się pogląd: reszta jest pro­
stą wiadomością o ilości tomów i cenie.

Nie uwierzy zapewne redakcja „Kurjera Codzienne­
go", z jaką przykrością przychodzi nam wykazywać, 
że ustęp powyższy jest wypływem niezmiernie słabych 
wyobrażeń nietylko o estetyce, ale nawet o zwykłej 
logice. A jednak utrzymujemy to najzupełniej szcze­
rze.

Najprzód, — przy prostej wzmiance o wyjściu 5-ciu 
tomów dzieł poety — zawiadomienie publiczności, — 
o ile Pol należał lub nie do potentatów poezji, było 
rzeczą zbyteczną. Pol stworzył pewien rodzaj, w za­
kresie którego okazał się skończonym mistrzem — to 
dosyć, aby zasłużyć na miano potentata, nawet w este­
tycznych szpaltach „Kurjera Codziennego". Wpraw­
dzie głębsze studjum literackie mogłoby na drodze 
porównań wykazać mniejszą stosunkowo doniosłość 
wpływu i wszech ludzkiego znaczenia utworów Pola, 
aniżeli dzieł innych wielkich poetów, — ale nie można 
tego zdania zamykać w ogólnikowym frazesie, bez uj­
my dla talentu twóry Mohorta. J

Powtóre - określenie, że „Pol na skrzydłach ta­
lentu me przeniknął tam, gdzie, dajmy na to, Adam, 
Juljusz, Zygmunt jest nonsensem stylowym i za­
razem wielce zwietrzałym kommunałem krytycznym 
Na skrzydłach nie przenika się, lecz wzlatuje — 
a siłę wzlotu poetów, nie tak łatwo zmierzy łokieć 
dziennikarski.

Po trzecie — nie gra się na nacie ani swojskiej, ani 
bbcej przeszłości, — można tylko - wygrywać lub wy­
śpiewać jakąś nutę; — zaś wyraz zręcznie zastosowa­
ny. jako pochwała do znakomitego artysty, — wydaje 
nam się nie na miejscu.

Po czwarte radzibyśmy wiedzieć, co właściwie

fhftćzy — „ożywianie barwnością fantazji historycz­
nych postaci". Postacie takie mają to do siebie, że 
nie potrzebują być ożywiane; dość będzie, gdy autor 
odtworzy je z siłą i prawdą, — gdy na tle epoki zary­
suje całą ich dzielną wyrazistość.

Po piąte wreszcie — nikt nie może zestrzelać w so­
bie żadnego ogniska, chociaż wolno każdemu człowie­
kowi stać się ogniskiem pewnych cnót i zasług.

Czyż w obec tego wszystkiego, nie mieliśmy słusz­
ności, prosząc redaktorów, — aby reporterom nie po­
zwalali pisać o poetach? W wzmiance, o której mo­
wa, nie widzieliśmy, broń Boże 1 — zamachu na sławę 
Pola, — jedynie tylko niedołężne popisywanie się z są­
dem — ze strony człowieka niekompetentnego.

Na ostatek — narzuca się nam apodyktycznie za­
sada:

„Kto zgrzeszył,—ten winien pokutować". W replice 
„Kurjera Codziennego" znajdują się wyrażenia cokol­
wiek namiętne: o niepełnoletności stylu i estetyce re­
porterskiej. Nie chcąc, ażeby kogokolwiek o tak cięż­
kie grzechy pomawiano niesłusznie, — jako rzeczywi­
sty sprawca całej burzy, przyjmuję pioruny na własny 
rachunek. — Kazimierz Łuniewski.

t Dnia 20 b. m. w poniedziałek, jako w pierwszą 
bolesną rocznicę zgonu ś. p. Lucjana księcia Korybu- 
ta Woronieckiego, b. oficera b. wojska Polskiego, od­
będą się Msze Ś-te żałobne za duszę zmarłego, w ko­
ściele Ś-go Aleksandra, o godzinie 10-ej z rana, na 
które to nabożeństwo, pozostała wdowa wraz z dziećmi 
zaprasza. _ —19547—
t Dnia 20 listopada t. j. w poniedziałek, w koście­

le Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, o godzinie 
9-ej, 10-ej i 11-ej odprawione zostaną żałobne woty- 
wy za spokój duszy ś. p. Franciszka Groer, doktora me­
dycyny, na które pozostała żona z dziećmi Krewnych 
i Znajomych zaprasza. —19656—

ł W poniedziałek dnia 20 listopada o godzinie 11 
z rana, odbędzie się żałobne nabożeństwo za spokój 
duszy ś. p. Konstancji z Zagórowskich Asnykowej, ja­
ko w piątą rocznicę jej śmierci, w kościele Oblubieńca 
N. Marji Panny obok skweru na Krakowskiem Przed­
mieściu, na które mąż zmarłej zaprasza Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych. . —19655—

f Ś. p. Franciszek Rejterowicz, towarzysz sztuki 
drukarskiej, opatrzony SŚ. Sakramentami, w wieku 
lat 53, zasnął wr Bogu. W nieutulonym żalu pozosta­
ła córka i bracia zmarłego, zapraszają Krewnych, Ko­
legów i Znajomych, na eksportację zwłok jutro o go­
dzinie 2ej po południu, z kościoła Śgo Marcina przy 
ulicy Piwnej, na cmentarz Powązkowski. Nabożeń­
stwo żałobne za spokój duszy ś. p. Franciszka, odbyło 
się w tymże kościele dziś o godzinie lOtej z rana.

t Ignacy Piorunowski emeryt, b. Komisarz Ekono­
miczny b. Komissji Skarbu, w dniu 16 listopada r. b. 
po krótkiej lecz ciężkiej chorobie życie zakończył prze­
żywszy lat 64. Pogrążona w nieutulonym żalu żona 
wraz z 2-em dzieci zaprasza, Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych na eksportację zwłok z kościoła Ś tej Anny 
w dniu 19 b. m., to jest w niedzielę o godzinie l'/2 po 
południu na cmentarz Powązkowski odbyć się ma­
jącą. —19,690—

t 8. p. Florentyna Duklińska, panna, córka maszy­
nisty Rządu Gubernialnego Warszawskiego, po krót­
kiej a ciężkiej chorobie, w 22giej wiośnie życia swego, 
opatrzona SS. Sakramentami, onegdaj przeniosła się 
do wieczności. Stroskani rodzice po stracie najuko­
chańszego dziecka, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych, na Nabożeństwo żałobne jutro o godzinie 
lOej zrana, wkościele Narodzenia N.M.P.,na Lesznie, 
oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż 
kościoła, o godzinie 3‘/2 po południu, na cmentarz Po­
wązkowski odbyć się mające.

t Ś. p. Iguacy Ulatowski b. urzędnik przeżywszy lat 
38 zakończył doczesne życie, przewiezienie zwłok z ko­
ścioła S-go Karola Boromeusza nastąpi dnia 20, to jest 
w poniedziałek o godzinie 3‘/2 po południu na cmen­
tarz Powązkowski, na które pozostała w smutku żona 
wraz z trojgiem małoletniemi dziećmi i rodziną za­
prasza. —19,699—
t Wczoraj rozstał się z tym światem ś. p. August i 

Wolkiewicz, obywatel miasta Warszawy, w wieku lat72. 
Stroskana żona wraz z synem, zaprasza Krewnych i ■ 
Znajomych, na eksportację zwłok odbyć się mającą 
jutro o godzinie 3ej po południu, z kaplicy' przy ulicy 
Mylnej, na cmentarz Ewangelicko Augsburgski.

Wiadomości Polityczne.
Częściowa mobilizacja armii rossyjskiej dała impuls 

ożywiający w sprawie wschodniej, i jakkolwiek angiel- i 
side dzienniki starają sięrównież wmówić w opinję, żeu- 
rochomienietakiepowinnoją było zastać przygoto waną ! 
i spokojną, wrażenie ogólne mimo to, zwiększa się od 
chwili ogłoszenia mowy Najjaśniejszego Cesarza i no­
ty ks. Gorczakowa. Zaczynają z coraz większein za­
jęciem zastanawiać się nad ważnością tego kroku, 

rozbierać szczegóły i następstwa, zastanawiać się ńad 
licznemi kombinacjami i nad tem, czy Rossja postę­
powaniem swojem zrywa trójcesarskie przymierze, czy 
dochodzi tylko do ostatecznych jego granie, czy w wy­
padku wojny sprawa zawikła się przy udziale wszyst­
kich, czy tylko dwóch mocarstw, czy wreszcie w obec 
tak groźnego postawienia kwestji będzie można jesz­
cze rozwiązać ją na drodze dyplomatycznej i cofnąć 
tak daleko posunięte poparcie militarne.

W tem wszystkiem zgiełk i chaos, zamięszanie i go­
rączkowe wyczekiwanie rezultatu. Nawet Francja, ta 
spokojna Francja po przemówieniu Cesarskim drgnęła; 
w kołach parlamentarrych Wersalu ogólne poruszenie. 
Prasa przynajmniej o tercję podniosła swoją tonację. 
W Izbie deputowanych zaczynają obwiniać ks. Deca- 
zes, iż wobec coraz groźniejszych wróżb przyszłości 
nie czyni nic, coby ową ogłoszoną przezeń neutralność 
zabezpieczyć mogło; więc nie mogąc się oderwać od 
spraw krajowych w tej chwili, wybrano komisje ze se­
natorów i deputowanych, którzy od pana ministra 
spraw wewnętrznych zażądać mają objaśnień i z nim 
razem naradzać się nad środkami bezpieczeństwa na 
wszelki przypadek.

„Journal des Deb," odpowiadając na wniosek „Ti- 
mesa" co do okupacji pisze: „Mało sto razy utrzymy­
waliśmy, że zajęcie wojskowe tureckich prowincji by­
łoby najgorszym postępkiem politycznym i nie może­
my tego doradzać własnemu krajowi, skorośmy to sa­
mo raz już Austrji odradzali."

A w tej Austrji choroba i strapienie familijne hr. 
Andrassego mieszają się jakby na dobitek w dyploma­
tyczną akcję państwa, i tworzą stagnację w chwili, wy­
magającej największego skupienia i rozwagi. Wpraw­
dzie gabinet wiedeński przesłał już do Londynu przy­
chylne zdanie co do konferencji, ale teraz same wstę­
pne narady zostały zakwestjonowane programem jen. 
Ignatiewa, który w jedenastu punktach zawierać ma 
mniej więcej t« same warunki, jakie w początku maja 
r. b. przewódcy powstańców w Suttorynie ułożyli by­
li i do Berlina wysłali.

Jen. Ignatiew żąda, aby delegaci Serbji i Czarnogó- 
rza w konferencjach udział wziąść mogli.

Przewidywać można, iż Anglja zajmie teraz to samo 
stanowisko, jakie wówczas po odebraniu berlińskiego 
memorjału zajęła, co wcale na zgodne porozumienie 
się przy zielonym stoliku nie wróży; ale dopóki działa 
grzmieć nie zaczną, dyplomacja ma głos.

Niemcy ciąglemilczą. Ta kamedulska polityka ks. Bis­
marcka kryje coś ważnego w zamkniętej celi. ,,Kól.Ztg." 
dowiaduje się, że kanclerz Niemiec, po żmudnej pra­
cy w Warcinie około kwesji wschodniej, zjeżdża do 
Berlina. Urzędnikom tamtejszym rozdał już pilne roboty, 
ale związanych tajemnicą nic nie skłoni do zdradzenia 
swych poleceń. Ostrożność ta posuniętą została do 
tego stopnia przez ks. kanclerza, iż żadnemu z urzę­
dników, pracujących w minister]um spraw zewnętrz­
nych nie wolno pod zagrożeniem dymisji ożenić się 
z cudzoziemką.

Dzienniki zachowują się z tem samem uszanowa­
niem w obec tajemnicy wielkiego polityka, a najpe- 
wiiej pomimo długiego języka nic powiedzieć nie mo­
gą, bo i o niczem nie wiedzą.

Tymczasem o zbrojeniu się innych mocarstw coraz 
nowe przybywają szczegóły „Nord. Allg. Ztg." obli­
czając z powodu mobilizacji wojska ogólne sity Rossji, 
podaje następujące cyfry: w razie uruchomienia całej 
armii stanąć może według niej w pierwszej Unii 41 dy­
wizji piechoty, 6 brygad strzelców, 18 dywizji kawale- 
rji, 123 sotni konnicy, ogółem 544,000 ludzi, 78,200 
jeźdźców, 2,032 dział i 328 kartaczownic, co razem bez 
artylerji i oddziałów inżynierskich wyniesie około 
622,000 ludzi. Zaś w owych sześciu korpusach pierw­
szego wołania, po 32,000 ludzi w każdym—stanąć mo­
że jak na początek poważna potęga militarna z oko­
ło 200,000 żołnierży złożona.

Z Białogrodu donoszą, iż po sprawdzeniu okazało 
się, że DeUgrad nigdy nie był przez Serbów opuszczo­
ny, ani przez Turków zajęty, jako też i to, że pod 
Kruszewacem żadna walka miejsca nie miała, tylko 
pod Gaglową, gdzie Turcy odparci zostali, w skutek cze­
go Deligrad i Kruszewac prawdopodobnie po stronic 
serbskiej pozostanie. Donoszą również, iż ministerjum 
białogredzkie pod zagrożeniem praw wojennych za­
broniło mówić o ostatniej wojnie, w interesie pokoju (!) 
wewnętrznego. 13-go b. m. weszły do Białogrodu trzy 
bataliony wojska rossyjskiego z nad granicy,, gdzie 
pozostaną załogą. Milicję rozpuszczono;’.. ,

Jenerał Czernajew, jak telegrafują do „Journal des 
Dóbats" nie pojedzie więcej do Rossji, ale za cztero­
tygodniowym urlopem uda się do Wiednia,wceluoba- 
czenia się tam ze swoją żoną. ...

Do „Times’a" donoszą, że Szach perski stosując się 
do życzeń Rossji wysyła swoje wojska na’granicę tu­
recką. Obie te wiadomości pod datą 14 go b. m. znaj - 
dujerriy w dziennikach franćuzkich; niemieckie nie 
wspomniały nic o tem.
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RESURSA OBYWATELSKA.
W Niedzielę, dnia 7 (19) Listopada 1876 r.

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
Dnia 18 listopada 187 b' roku.

— Obecnie, kiedy na drogach żelaznych rosyjskich 
czasowo przewóz towarów wstrzymywanym bywa, wiel­
ką. dogodność dla handlujących oddaje Kantor tran­
sportowy „Wróblewski i S-ka“na Trębackiej, obok ho­
telu Angielskiego, informując zgłaszających się inte­
resantów, do których stacji i jakie towary ekspedio­
wane być mogą, rzeczony bowiem Kantor pozostając 
w ciągłych stosunkach z drogami żelaznemi, czerpie 

Najświeższe wiadomości telegraficzne,
Londyn 17-go. — „Globe“ dowiaduje się z pewnego 

źródła, lubo nie urzędowego, że 21 batalionów pie­
choty, 7 półków jazdy, 80 dział, uda się w potrzebie 
na Wschód, jako pierwszy korpus angielski.

Bruksella 17-go.—„Nord" przytacza żądanie rosyj­
skie jako rękojmie w tych słowach co „Polit. Cor.“ a 
prócz tego zawarowała Rosja okupację tymczasową 
jako środek zapewniający wykonanie rękojmii, a to 
w myśl postępowania zachowawczego podczas zabu­
rzeń syryjskich.

Zaaar 17-go Komisja demarkacyjna na granicy Tu- 
recko-Czarnogórskiej zażądałaguczestnictwa militarne­
go ze strony Tureckiej i Czarnogórskiej. Komisarze 
udają się na teatr wojny dla sprawdzenia rzeczy na 
miejscu, poczem linjademarkacyjna będzie naznaczoną.

— Konstanty Wygonowski adwokat przy Ape­
lacyjnej Petersburskiej, upoważniony do stawania 
w sądach warszawskich, otworzył w dniu 1 (13) listo­
pada r. b. kancelarję przy ulicy Królewskiej, Nr 7, na 
dole od frontu. Podejmuje się załatwiania wszelkich 
spraw kasacyjnych i administracyjnych w Rządzą­
cym Senacie w St.-Petersburgu, oraz przyjmuje wszel­
kie sprawy cywilne i karne w Instytucjach Sądowych 
Warszawskich, biednych osób darmo. Kancelaria o- 
twarta codziennie od 8 do 10 z rana i od 5 do 7 po 
południu. 1—2—19539 —

KJłoila Olbrzymka MARY MURPHI i rodzeństwo 
karłów, Książę i Księżniczka Colibri naj nniejsze, 
najrozkoszniejsze i najładniejsze tego rodzaju zjawiska na 

świeeie w wieku 24 i 26 lat
Przedstawiają się przez kilka jeszcze dni 

codziennie od godz. 10 rano do 10 wieczorem^ w Hotelu Eu- 
ropejskimipod Nr 9, na parterze, pierwsze drzwi 
przy wejściu na lewo.—Wejście kop. 30. Dla dzieci do lat 
dwunastu kop. 15.

Z Wysokiem uszanowaniem,
5 6  19359 — JARSKIERSKI.

Ostrygi Ostendzkie 
(Native) 

nadchodzą stale do Handlu Sowiń­
skiego i Szulca dawniej E. Koeliche- 
na, przy rogu ulie Długiej i Przejazd.

1-6—19680

jest do lat 50-ciu, z _ ___
sposobem najkrótszym wyucza w 20-tu kilku lekcjach, 6-ciu 
tańców najpotrzebniejszych. Ulica Podwal Nr 20 nowy, na 
1-szem piętrze. 1—1 — 19297 —

LEKCJE TANGA, 
udzielam po domach i u siebie. Ś-to-Krzyzka Nr 9. 

1-3 - 19559 - ZUBERBIER, Art. Bal.

II! ZAJMUJĄCE II! 
!! dla Panów, Pań i Dzieci!! 

Dwa kontrasty!

— Pani Erard uczennica Wortha przy ulicy Sena­
torskiej Nr 16 poleca się publiczności z wielkim wy­
borem pięknych mtdeli pochodzących z pierwszych do­
mów paryzkich. Wszelkie powierzone jej roboty wyko­
nane będą starannie i gustownie. 1—6 —196-76—

TELEGRAMY.
Warszawa, dnia 17-go listopada.

Londyn 17go.— Czytamy w dziennikach porannych: 
Arsenał w Woolwich otrzymał od ministra wojny roz­
kaz przygotowywania obecnie co tydzień po 2 miljony 
patronów karabinowych, zamiast zwykłej ilości */2 mi- 
Ijona. We wszystkich wydziałach arsenału panuje 
żwawa czynność.

Londyn 17go. — Z Dublina donoszą do Daily Tele­
graph-. Wszystkim żołnierzom urlopowanym wlrlandji 
rozkazano niezwłocznie powrócić do pułków. Urlopy 
tymczasowe wstrzymano. Daily News donoszą, że mar­
grabia Salisbury udaje się w poniedziałek do Konstan­
tynopola a najpierw po drodze zatrzyma się w Paryżu. 
Według Reuters o/nce wydane zostały rozkazy bez­
zwłocznego przygotowania do służby statków pancer­
nych „Cyklop" i „Hydra."

Berlin 17-go. — Wiadomość otrzymana z ostatniego 
źródła z Pery. Według dobrych informacji, jutro ma 
się odbyć nadzwyczajne posiedzenie rady ministerjal- 
nej w składzie powiększonym. Na posiedzeniu tern 
ma być powziętą stanowcza decyzja w kwestji konfe- 
rencyj, gabinet bowiem angielski zwrócił się zaś co do 
Porty z energicznem w tej mierze wezwaniem.

Bukareszt 17-go. —Izba jednogłośnie przyjęła pro­
jekt adresuj uchwaliła 400,000 fr. kredytu na utrzyma­
nie naddunajskiego korpusu obserwacyjnego i rezerw 
do miesiąca grudnia.

Zemlin 17-go. — Członkowie komissji demarkacyj- 
nej zbiorą się w niedzielę w Paraczynie. Ex-minister 
Wojny Nikolicz udaje się na zasadzie ośmio-tygodnio- 
wego urlopu do Wiednia i Gratzu.

Zadar 17-go— Komisarze demarkacyjni pod granicą 
turecko-czarnogórską domagają się, iżby im przydano 
po jednym wyższym oficerze z każdego korpusu turec­
kiego i czarnogórskiego. Dwóch komisarzy delego­
wanych udaje się na widownię wojny dla naocznego 
skonstatowania pozycyj zajmowanych obustronnie, po­
czem linja demarkacyjna ustanowioną będzie nieod­
wołalnie.

Dubrownik 17-go. —Donoszą z Cetynja: książę na­
stępca tronu czarnogórskiego zachorował, księżna Mi­
lena odłożyła z tego powedu na później swoją podróż 
do Neapolu. Donoszą z Kninu: po wyznaczeniu linji 
demarkacyjnej na głównej widowni wojny to jest w 
Serbji, tamtejsza komisja ma się zająć wyznaczeniem 
demarkacji w Bośnii.

Przed 12 dniami zgubiony został

Kolczyk Złoty, 
formy owalnej. Znalazca zechce zwrócić do restauracji w do­
mu pot Nr 6, ulica Aleksandria za nagrodą. 1—1—19696

PIOTR SLIŻYŃ8KI, 
udziela Lekcje Tańców salonowych u sie­
bie w domu, jako też po domach prywatnych i 
pensjach, również osoby bez względu na wiek, to 

zastosowaniem nauki do tegoż wieku 

Branzoleta, Zegarek
ankier o 15 kamieniach, kryty nowy, Kolczyki, Łańcu­
szek z medalionem z dukatowego zioła są do sprzedania 
w lokalu Nr 6, domu Nr 97, wprost Kolumny Zygmunta.

1—1—19684

9. Die Schaarwache, Gretry.
10. Musicalisches aktienunternehmen, potpouri A,

Conradi.
11. Uwertura z op. „Fra-Diavolo" D. Auber
12. Cri Cri polka Ad. Sonnenfeld.
13. Serenada Titt’1 (wyk, pp. Weitz i Ruzidzka).
14. Gavott (Hoimlieke Liebe) Reach.
15. Wiener Blut wale, J. Strauss.

Nr 12 nabyć można u p. Hoeslck ulica Senatorska,
Początek o godz. 5.

Wejście kop. 25. Co Niedzielę i Święto Koncert.

rozpoczął się w drugim moim Zakładzie, Nowy-Świat Nr 
5-ty, wprost Straży ogniowej. PP. Studenci Uniwersytetu, 
oraz uczniowie szkół publicznych, płacą o */3 taniej w towa­
rzystwie zbiorowym. Interesantów przyjmuje się w Central­
nym instytucie gimnastyczno-leczniczym, Szkoły gimnastyki i 
feehtunkow na Sewerynowie. W każdą niedzielę, lekcje gi­
mnastyki w obudwóch Zakładach, udziela się młodzieży rze­
mieślniczej za opłatą 10 kop. Dyrektor:

i 3 i9$i2 Stanisław Majewski,

w Hotelu Europejskim,
po kilkodniowej przerwie z powodu reperacji, w dniu dzisiej­
szym otwarte zostały do użytku gości Motelowych, oraz przy­
chodzących z miasta. 1—1—19671

Świeży transport

BAŻANTÓW
otrzymał

Handel Win i Delikatesów
J.Lijewskiego et C'omp-

Krakewskie-Przedmieśei* Nr 6.
I sprzedaje takowe od rs. ® kop. 50.

1-1- 19692

wiadomości ze źródeł urzędowych i o każdej zmianie 
nat^C^m’aS^ ^Wa fegredf rs. 211

Dnia 16-go b. m. zgubiono czarną Portmonetkę w Wiel- 
kim Teatrze w kontra markami, która zawierała w sobie trzy 
25-eio rublówki, kilka rubli drobnej monety i papierków j 
półimperjał w zloeie.—Portmonetka stanowi drogą pamiątkę, 
uprasza się przeto znalazcę o zwrot takowej na ulieę Wspól­
ną Nr 1, pomieszkania Nr 1, a otrzyma powyż wymieniona 
nagrodę.______________________________1—2—19608 *

DOLINA SZWAJCARSKA"
W Niedzielę dnia 19 Listopada 1876 r.

WIELKI KONCERT I
Orkiestry Warszawskiej

Adolfa Sonnenfeld.
1. Sieges Marsz Ad. Sonnenfeld.
2. Uwertura z op. „Zampa" Herelda.3. -- ------------- .---------- T— O-------------
4.

Półimperjaly Ros. rs. 6 kop. 68 
Dukaty Holenderskie rs. 3 k. 80 
Marki państ. Niemiec, rs. — k. 41 
Anstr. flor, w bil. kop. 66 
Obligi skarbowe 100 rs. (»d kep.) 
List. ZasL 3 okresu I. s. za rs. 10Ó 
List. Zast. 3 okresu II. b. za rs. 100 
List. Zast. nowe 5 pree. z r. 1869 
List. Zastawne m. warszawy I. s.

„ ,, „ „ tl. 8.
Listy Likwidacyjne rs. 100 .... 
Obligacje kolei żel. Terespolskiej 
Bilety Banku Cesars. z r. 1860. . 
Now. Ros. poż. prem. z r. 1864 1 

ostempl. ) 
z r. 1866 1 
estempl. )

Akcje Drogi ż. War.-W. za sztukę 
Akcje Dr. żel. Warsz.-Bydgoskiej 
Akcje Gł. Tow. Ros. Dr. żelaznych 
Akcje Dr. żel. Warsz.-Terespols. 
Akcje Banku Handl. War. rs. 250 
Akcje Banku Dyskontów. Warsz. 
Akcie W. T. ubezpiecz, od ognia 
Akcje kolei żel. Fabrycz.-Łódzkiej 
Akcje T. Łazienek i Łaźni rs. 100 
Akcje W. T. Fabryk cukru rs. 500 
Akcje W. F. cukru Leonów rs. 250 
Akcje „ „ „ Józefów rs. 250
Akcje ,, „ „ Dobrzelińsk500
AkejeLilpopRauiLewenstein 1000 
5% Listy zastawne rossyjskie . .

Wartość kuponu bież, od listów Zast. kopgl62'J/9 
Od likwidacyjnych kop. 1855/.
Od Listów Zastawnych nowych kop. 2O27/o 
Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop. 65’/. 8 
.Berlin: Weksel 100 tal. 2d. rs. 121 k. 80 rs. - k.— 
Londyn. 3 m. 1 funt. st. rs. 8 k. 27 rs. — k. — 
Paryż; Weksel 2 m. za 300 fr. rs 99 k. — rs. •• k. — 
Wiedeń: Weksel 8 d. za 150 rs. 98 k. 55 rs. — k. — 

Akcje Banku Handlowego w Łodzi rs. — żąda. rs. 229 płac. 
Wysokość wody na rzcco Wiśle pid Warszawą st. 0 e. 7'

POPULARNY KONCERT
•rkiestry Warszawskiej, p»d dyrekcją

Lewandowskiego i lAiiliiie.
Między innemi wykonane zostaną: Polonez „odbijany" (1-szy 

raz), Napoleona Ordy.—Fantazja z op. „Faust," Gounoda.— 
Solo na waltorni, wykona pan Schantl. — Nocturie (1-szy 
raz), Langego. — „Nie ma jak w Brwinowie," polka (nowa 
1-szy raz), Lewandowskiego. — Dwie uwertury.—Nowe tańce 
Straussa i Lewandowskiego. — Wszystkie tańce Straussa 
i Lewandowskiego na fortepian są dc nabyć a w księgarni 
Sennewalda. Początek * godzinie 4 i pół po południu. Vena 
wejścia kep. 25. — W każdą Niedzielę i święto Koncert. 
____________________________________ 1—1—19682

TEATR ROZMAITOŚCI*
Dziś: Dragoni Villars'a. Jutro: Jotta.

TEATR WIELKI.
Dziś: Fałszywe blaski—Przebudzenie się lwa. Juto: 

Serafina.

Burgerweisen walc Jana Straussa.
Prelude du 4-me Aete de 1’Opera „Tovelille“ A. Ha. 

rnerik i szy raz.
Hejże Ha! Mazur Frankiewicza, 1-szy raz. 
Uwertura z op. „Cyrulik Sewilski - J. Rossini. 
Rotschild polka mazurka, IŁ Syrewicza, t-szy raz, 
Pilger chor und Lied an den Abendstern z op. „Tan-

Hauser“ R. Wagnera.
Die Schaarwache, Gretry.

Conradi.

Żądano Płacono

rs. kop. rs. | kop.

101
97 30 97
97 38 97 —
88 40 88 11
84 — — —
82 75 82 25
79 20 78 80
—— — —-
96 50 — —

175 — — -

171 — — —
— — —* —
■ ■ — — —

—— — 168 —
— —— —

— —’
— — —-
— — 120 —

102 — 100
— — —
— — — —•
—• — — —*
_— — —
— — — —•
— — — —-

103 —

W „Drukarni Kurjera "Warszawskiego" Plac Teatralny Nr 473 (nowy 5). Xosbojgiio H,en3ypoH) Bapniasa 6 (18) Hoaópn 1876 r.
Redaktor Wacław Szymanowski. Wydawca Gustaw Gebethner.

• Patrz dalszy” Ciąg Kurjera i dwa Dodatki
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— Zarząd Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespol- 
skiej. Według otrzymanych dziś depesz Droga Żela­
zna Moskiewsko-Brzeska, nie przyjmuje towarów, li 

I tylko na Drogi: Moskiewsko Korską i Bjazko-Wia- 
ziemską przeznaczonych. Wskutek tego Zarząd po- 

■ daje do powszechnej wiadomości, że Droga Żelazna 
Warszawsko Terespolska, przyjmuje do wysyłania to­
wary, przeznaczone na Drogę Żelazną Moskiewsko- 
Brzeską. 2—3—19593

Zarząd
Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej

Z powodu otrzymanych od zarządzających Drogami 
' ,Zelaznemi Moskiewsko i Kijowsko-Brzeską zawiado­

mień o chwilowem wstrzymaniu na tych drogach ru­
chu towarowego, uprzedza, że do dalszego czasu nie 
będzie przyjmować dla wysłania towarów na pomie- 
monę drogi przeznaczonych z wyjątkiem towarów po- 

§ śpiesznycn na Drogę Kijowsko-Brzeską wysyłanych.
_ _______ 2-3 —19533—

ADWOKAT 
Leonid Nesterof,

dotąd praktykujący w Rossji, zamieszkał w Warszawie przy 
ulicy S to-Jerskiej w domu Nr 12; podejmuje się prowadze­
nia spraw cywilnych i kryminalnych we wszystkich instan- 
ejiyeh sądowych tak Cesarstwa, jak Królestwa, również u- 
pzieia porad we wszelkich interesach' prawnych, w godzi- 
naen od 9 do 11 z rana i 6 do 9 po południu. Osoby bie­
dnego stanu w razach osiągnięta rad mogą udawać siebez- 

|dat.iie. 2-2 r - 19504 -

— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności w uplynio- 
: nym miesiącu Październ. 1876 r. utrzymywało w domach instytu­

towych w średniem przecięciu dziennie:
Starców i kalek ooojej płci osób 253, sierot obojej płci 256. 

Objadów gościnnych wydawano dziennie osobom 97. Zupy 
rumfordzkiej osobom 120.

Oprócz tego, Towarzystwo udzieliło wsparcia: w pienią­
dzach rs. 135 kop. 65, osobom 94, w lekarstwach osobom 60. 

. W ogóle zatem żywiono i wsparto osób 820. 
Do 18 sal Ochron uczęszczało średnio dziennie dzieci 2156.
Z funduszów Kasy Pożyczkowej, udzielono pożyczek nieza­

możnym rzemieślnikom i osobom z pracy rąk utrzymującym 
się 48, w kwocie rs. 5316, do zwrotu w 12tu ratach miesię­
cznych.

Stan funduszów rozporządzalnych Towarzystwa był nastę-

Z* końcem miesiąca Września pozostało w kasie gotowizną 
rs.1363 kop.96, w ciągu miesiąca październ. wpłynęło rs. 7526 
kop. 45. Było więc razem rs. 8890 kop. 41.

W ciągu tegoż miesiąca wydano rs. 8438 kop. 40. Pozo­
stało zatem z końcem miesiąca października 1876 r. rs. 452 
kop. Olr

Asygnacji zaś zatwierdzonych do wypłaty i oczekujących 
, realizacji, pozostało na rs. 3063 kop. 03‘/2

Warszawa dnia 1 (13) listopada 1876 roku.
’ ‘ Prezes Administracji Ogólnej A. Preyss.

Członek Sekretarz Towarzystwa K. Dąbrowski.

Dalszy Ciąg Romera 256.
 yy Rozkazach Warszawskiego Ober - 'Policmajstra do 

■policji Wykonawczej za NNr. 306 i 301 wydanym, za- 
^Na^noczątku r. b., w skutku doniesień Naczelnika War- 
cziwskiei straży ogniowej, że w wielu domach miasta, ko- 
minv wyprowadzone nad dach zagrażają zawaleniem się, 

I Przedziały wewnątrz takowych zrujnowane, ławki na dachach 
I z5niłv a w niektórych domach zupełnie takowych niema, 
f iak również, że nie ma schodków wiodących ze strychu na 
' dachy oraz schodków przy wysokich kominach, poleeonem 

było właściwym Komisarzom ucząstkowym: dopilnować, aże- 
by wyszczególnione powyżej niedostatki, niezwłocznie, dopro- 

f wadzone zostały do należytego stanu; tymczasem Naczelnik 
straży ogniowej, na zasadzie otrzymanych raportów od maj­
strów kominiarskich, doniósł mnie raportem z d. 19 (31) pa­
ździernika r. b. za Nr. 1905, że dla doprowadzenia do nale­
żytego porządku wyszczególnionych powyżej niedostatków, 
pozbawiających kominiarzy możności, należytego wykonywa­
nia swoich robót i grożących niebezpieczeństwem, dotąd me

tego powodu; jak najsurowiej zalecam właściwym Ko- 
misarzom ucząstkowym, przedsięwziąść zaraz należyte środki 
w celu skłonienia właścicieli domów, ' ażeby niezwłocznie 
przyprowadzili do należytego porządku, kominy i inne nie- 
zbędne potrzebne do ułatwienia robót kominiarskich przybo- 
ry, szczegółowo wskazane w poleceniach, wydanych na po­
czątku r. b , tych zaś właścicieli domów, którzy od wykona- 

* nia tego uchylać się będą, pociągać porządkiem ustanowio­
nym do odpowiedzialności sądowej.

— W ponowieniu rozkazu mego z r. z. za Nr 325, pole­
cam Komisarzom ucząstkowym, zobowiązać właścicieli i rząd­
ców domów przed któremi znajdują sie krany pożarne, ażeby 
przez Stróży swoich, pokrywy oraz "budki nad kranami, gdzie 
takowe się znajdują (któremi pokryte są pożarne studnie), 
utrzymywali ciągle w porządku, oczyszczając ze śniegu i lo­
du, lecz nie podnosząc pokryw i nie zdejmując budek, próez 
tego w czasie zamieci, odznaczać takowe małemi  niskiemi 
wichami. Uprzedzani przytem, że jeżeli nadal gdziekolwiek 
rozporządzenie niniejsze nie będzie wykonanem, to oprócz po­
wołania winnych do odpowiedzialności sądowej i ukarania 
przezemnie miejscowego dozorcy policyjnego, odpowiedzial­
ność za to spadnie i na samego Komisarza. (Gaz Polic.).

Sobota. Wmzawa. & 6 (18) Listopada IBM

Skład Główny

przy ulicy Krakowskib-Przedmieście, 
w domy Towarzystwa Dobroczynności 

pod firmą Hiello & Dittrich.
Pospiesza donieść, że z powodu 

nizkich. cen lnu, Fabryka Żyrar­
dowska obniżyła ceny wielu swo­
ich wyrobów lnianych, które też 
Skład Główny względom kupującej 
publiczności ma zaszczyt polecić, 
a zarazem nadmienić, że tak wszel­
kie wyroby pończosznicze w wiel­
kim wyborze posiada i takowe po 
cenach fabrycznych sprzedaje; o- 
prócz tego poleca Skład wielki wy­
bór pikowych Kołder, jako i Prze­
ścieradeł białych pół tuzina odRs. 
10—50 i wyżej.
Wielki Wybór Bielizny Męzkiej.

20—24 — 14553 —

Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, £► 
że objąwszy przed trzema miesiącami restaurację 
w Hotelu Paryzkim, urządziłem takową z wyższą 
elegancją i konfortem i pod każdym względem je- 
stem w możności zadowolnić najwyszukansze gusta fo- 
i wymagania tak pod względem potraw jak i napoi 
Od godziny ,10 rano jest zawsze przygotowanych 
kilka rodzajów pieczeni prawdziwej z rożna, tak 

" samo wieczór od godziny 7mej do 12-tej, gdzie każ- 
dy z Szanownych Gości, bez chwili czekania mieć 

23 może prawdziwie smaczne i zdrowe śniadanie lub ? 
“ kolacją, Obiady z 5 potraw elegancko i smacznie 

sporządzone, na abonament kop. 45, pojedyncze 
kop. 50, śmiało polecić mogę JJWW. i W W. Pa- 
nom jako jedyne w Warszawie po tej cenie w ka- 
żdej chwili z możliwym pośpiechem uskuteczniają gw. 
się wszelkie obstalunki, a la kartę, tak we włas- i®*’’ 
nych salonach jak i do domów. Nie szczędząc tru- 

<sjąj$ du i prac i zadawalniająe się bardzo małym zy- kT 
skiem, maym nadzieję, że Szanowna Publiczność- 
raczy wśpierać mnie jak dotąd tak i nadal łaska- 
wemi względami,, dając mi możność przy zwiększo- KK 

™ nym ruchu w moim zakładzie utrzjmac nadal nie- 
SJpraktykowane dotąd zniżenie een. '

Z uszanowaniem Restaurator Norbert Z

TTTTTTTTTVTT^-TI6b. 1 nu
Skład Kommissowy towarów łokciowych, 

wyrobu fabryk St. Petersburgskich i Moskiew­
skich, róg Miodowej i Sanatorskiej

Na, bieżący sezon, zaopatrzony w wielki wybór towarów 
wełnianych na suknie damskie, i ubranka dziecinne, barcha­
nów, flanek kolorowych i białych. 12—12 — 15254 —

Kolonja,
do sprzedania za rogatką Wolską z kompletnemi zabudo­
waniami, trebhauzem i ogrodem owocowym, razem dziesiatin 
3l/2 (mórg 7), na drugiej werście. 'Wiadomość u właścieie- 
la pod Nr lo9. 2—6 — 19527 —
, Do przedsiębiorstwa artystyczno-przemysłowego, od roku 
istniejącego, dla rozszerzenia takowego potrzebny jest inte­
ligentny r J J

WSPÓLNIK
z kapitałem do 3000 rubli. Wiadomość ulica. Wspólna 
Nr 17, mieszkania Nr 20. 3—3  19327 —

OSTRYGI
Holsztyńskie i Ostendzkie 

codziennie nadchodzą do Składa Win 
Delikatesów A. Bocątsei w gma- 

ehu Teatralnym. 10-12-17490-

Nowo otworzony Magazyn 

TOMÓW RUSKICH i ffiJOTOH 
J. Thones i Spółka, 

ulica Senatorska wprost Miodowej 
Otrzymał wielki wybór Flanel od 67'/2 do 90 kopie­

jek; Kaszmiry czarne od 65 kop.; Kamloty czarne i ko­
lorowe od 22*/2; Aksamity i pól aksamity czarne, Chust­
ki wełniane, Płótno i Bielizna stołowa, Barchany, Pi­
ki, Perkate, Dymki, jak również wszelkie podszewski, 
które sprzedaje po najtańszych cenach. 4—6 — 19065 —■

MAGAZYN KAUKAZKI 
S. Mirzadżanowa, 

Królewska Nr i, dom dawniej Beyera, 
otrzymał świeży transport jedwabi perskich jako to: 

Kanaus bursa w kraty i jednokolorowe, 
Faj na salopy, Atłas, Aksamit, prócz 
tego wyroby srebrne Kaukazkie i Pro­

szek Perski i t, p.
Wszystkie wyszczególnione przedmioty, sprzedaje po możli­
wie nizkich cenach. W tych dniach również otrzymałem 
transport Win Kaukaskich, które nabywać u mnie można 
w miejscu. —19250—3—6_________

W Sklepach
Stowarzyszenia Spożywczego

Każdy worek opieczętowany. Waga korca 255 funtów. 
12—0 —17297 —

„MERKURY"
przyjmują się zamówienia na Kartofle z dóbr

KASZTANY PIECZONE
GORĄCE,

codziennie oi godziny 3-ciej po południu, są do nabycia 

w Handlu Braci Wróbel, 
2-6 — 19471 —

Wyborowe Piwo 

RADZIKOWSKIE, 
poleca Skład Główny i Wyłączna sprzedaż, Marszałkowska 
Nr 58A, dom dawniej Maringe’a. 3—3 — 19233 —

Patentowane w Paryżu

Formy Papierowo
o.rnz Modele na wszelkie ubrania dla dam i dzie­
ci, nadchodzą ciągle w znacznym wyborze do Za­
kładu przy ulicy Niecałej Nr 6, w podwórzu na pra­
wo. Tamże przyjmują się suknie do kraja 
nia i fastrzygowania z materjału.

6-6 — 18662 —

Bardzo tanio do sprzedania

Trzy Sobole IrWckie,
u Kuśnierza i Farbiarza, przy ulicy Leszno Nr 4. 
2-3 — 19468 —

PUCHU edredonowego
nadszedł do Zakładu czyszczenia Pierza i Puchu, przy ulicy 
Długiej pod Nr 16 nowym, wprost Cerkwi egzystującego.

F0STEPIM
do wynajęcia za rs. 1 kop. 50 misffect.la, 
Nr 8, stróż wskażs. —1648S—-18Ulica octowa Nr



6>. ULICA CZYSTA €>_
(Wprost Saskiego Placu) 

ANTONI WLODKOWSKI. 
SM Djwanów i isaltici laierji Meblowjcli 

otrzymał w wielkim wyborze:
Dywany zwane d'Obuson francuzkie odpasowane do salonów w ciemnych i jasnych kolorach, Dywany aia» 

gielskie w różnych wielkościach, oraz Hywaiiy na łokcie ze szlakami do wybicia pokojów. Firanki gipiurowe 
francuzkie, szwajcarskie i angielskie od 4 rs. okno. Serwety gobelinowe, repsowe, utrechtowe i inne od 4 rs. sztuka. 
Chodniki angielskie od 20 kop.

Dywany SmyrneUskie z najpierwszych fabryk zagranicznych we wszelkich rozmiarach stosownie do wielko­
ści pokojów, w daseniach bardzo bogatych i żywych kolorach, w cenie jednakże nie wyższej od wyrobu krajowego 
w Łodzi.

Wielki wybór materjałów meblowych w różnych gatunkach, oraz wszelkie artykuły w zakres umeblowania wchodzące.
1—3   ______ — 19669 —

Jest do sprzedania lub zamianę na Kamienicę

Majątek Ziemek
Od stacji kolei Żel. W. W. wiorst 21, rozle­
głości włók 129, w tej lasów włók 97, łąk 
irygowanych mórg 45 z zasiewami, inwenta­
rzami, zabudowaniami murowanemi. Dwór bar­
dzo porządny z ogrodami. Stałych dochodów 
jest około rs. 6,000. Włóka po rs. 850 rs.

Bo sprzedania za' gotówkę

Młyn Amerykański,
na dużej i dostatecznej wodzie, o 5 złożeniach 
wraz z zabudowaniami i guuntami.

Do wydzierżawienia

FRYSZERKA
Na dwa ognie od 1 Kwietnia 1877 r., z doda­
niem 1,000 sągów drzewa, rocznie za rs. 1350. 
Wiadomość u Leona Kobierzyckiego, Kra­
kowskie Przedmieście Nr 36, wprost Saskiego 
Placu, rano do godz. 11, a po południu od 2 
do 4-ej. 1—2—19490

Rs. 3,000
jest do umieszczenia na 3 lata, na pierwszy 
numer hypoteki. Wiadomość od godziny 3 do 
5 po południu, ulica Dzika Nr 6, mieszkania 2. 

_________ -19601-1—3

Rsr. 2,000, 
potrzebne są zaraz na 1-szy numer hypoteki 
domu w Warszawie. Wiadomość w Kaneel- 
larji W-go Tyrchowskiego Notarjusza w Są­
dzie Okręgowym (Paca pałac). —19631—1—3

Nr- 32 Ulica Długa Nr 32. "Wg 
w domu zwanym Potkańskich 

yprzedaż Win Bordeaux 
białych i czerwonych, tudzież

WIN REŃSKICH, 
pochodzących z jednej z najznaczniejszych i 
najstarszych piwnic w Warszawie; po cenach 
nizkieh, dotąd u nas niepraktykowanyeh z po­
ręczeniem za dobroć.

Bordeaux czerwone.
St. Julien butelka kop. 40 
Chateau Margaux .... „ „ 50

„ Lafitte...............  „ „ 60
Bordeaux białe.

Santernes butelka kop. 50 
Haut Santeraea  B „ 60 

Reńskie.
Geisenheimer . . butelka kop. 50
Johannisberger  „ „ 60

1—6—19553

11. Ulica Berga 11.
róg Mazowieckiej,

Magazyn Strojów i Pracow­
nia Sukien Damskich
T. TRZC1ŃSKIEJ, 

przygotował znaczny wybór Kapeluszy je­
siennych i zimowych, które sprzedaje po ce­
nie bardzo niskiej, począwszy od rs. 4 — 
Tamże potrzebne są Panny do nauki stro­
jów i sukien. —19600—1—3

R K

elki damskie, syberyną pokryta, w bardzo 
dobrym stanie, na wzrost średni, oraz dwa 
Łóżka mahoniowe, używane, do sprzedania 
za przystępną cenę, przy ulicy Złotej Nr 41, 
w podwórzu druga sień na dole, w godzinach 
od 2-giej do 5-tej. —19526—2—6

Ważne dla PP. Obywateli 
i Gospodyń, przyjmują się zamówienia na 
piasek połowy i wiślany po rs. 1 fura duża, 
z odstawą, oraz glinę tłustą, fura z odstawą 
rs. 2.—Rymarska Nr 14 w dystrybucji.

1-2-19623

O odstąpienia w każdym czasie Magazyn O 
O Strojów i Ubiorów Damskich, z wszel- O 
O kiemi przyborami i Sklepem elegancko Q 
O urządzonym, gazem oświetlonym, oraz O 
O mieszkaniem z firmą dobrze ronomowa- O 
O ną i od lat kilku ustaloną, przy ulicy O 
O pryncypalnej w miejscowości sprzyjają- O 
O eej korzystnie takiemu zakładowi, pod Q 
O warunkami dogodnemi. Reflektanei ra- O 
O czą zostawić adresa w Redakcji Kurje- O 
O ra pod Literami D. N. 1—3—19624 Q 
ooooooooooooooooooooo

Przy ulicy Mostowej pod Nrem 237/19, jest 
do sprzedania

BAWARIA
od lat kilku istniejąca, z Billardem i Bilar- 
dzikiem. Cena rs. 550. —19651—1—1

Do sprzedania

PIANINO
mało używane i Biurko antyk. Ulica Wi­
dok Nr 17, wiadomość u stróża.

-19596—1-3
.— -w—  - -r w»—r-,*.

Dwa Składy Węgla 
i Drzewa,

położone w nader korzystnej miejscowości, są 
zaraz do odstąpienia. Wiadomość w Skła­
dzie Węgla przy ulicy Ś to Krzyzkiej Nr 12. 

-19605—1-6

Mufka Skunksowa 
zgubioną została na Krakowskiem Przedmie­
ściu, od strony Poczty wprost Skweru. Sv 
mienny znalazca raczy oddać pod Nr 18, mie­
szkania 4. Ulica Kanonia, za stosownem wy­
nagrodzeniem. —19659—1—1
999999(1 9© 9999 9990999 
8 POSZUKIWANE ; 
• pióra czarne kapłonie j 
g, do ubierania kapeluszy damskich 
I nadeszły z Paryża do

Składu Wstążek 
S. H, DĄBROWSKIEGO i 

przy ulicy Senatorskiej Nr IG S 
wprost kościoła Ś-go Antoniego. X 

• 1-3-19602 J
9999999999999999999H 

Ser Śmietankowy 
znany ze swej dobroci i delikatności, tak jak 
już przez lat dwa kontraktowany był przeze- 
mnie z fabryki serów Dóbr Br. Zamojskiego, 
tak i w tym noku zawarłem nowy kontrakt 
na wyrób tejże fabryki i sprzedaje po bar­
dzo nizkieh cenach, o czem mam honor za­
wiadomić Szanownych Kupców, jak miejsco­
wych tak i z prowincji. Z szacunkiem

W. KOTECKI.
Handel Win i Towarów Kolonjalnych,' 

Bednarska Nr 10. 
-19642-1-4

łokioćod rs. za
łok.k. za50

25
50
50

1
1
1

Kaszmiry czarne francuzkie
Flanelle szesokie łokci 2*2........................
Tartany B „ 
Cheviotte czysto wełniany szerokości ł. 2(
Diagonale „ „ „ ł. 2'/

Aksamity *j$arne tramo coton................................
Aksamity czarne Lyońskie czysto jedwabne. . .
Faile czarne Lyońskie...............................................

„ kolorowe ................................

MAGAZYN TOWARÓW BŁAWATNYCH

Włai LEWITY i Spółki
I

Wielki wybór najnowszych towarów francuzkich i angielskich—Ceny bardzo nizkie,
3500 Krawatów dońskich od kop. 50 za sztukę. Krawaty Paryzkie męzkie, fasony najnowsze.

1 3 —19615 —

- k. 60
90
20

POLECA W WIELKIM WYBORZE:
od rs. 2 

4 
1 
1



50

Coolidge.

Szulca, przy ulicy Dłu-

Na Jesienny i Zimowy Sezon1-0.

j

jak
ze-

ar- 
za- 
oo- 
i

Hr. Berga Nr 7.
Krakowskie-Przedmieśoie

lie- 
Sv 
ile- 
py-

I

p Garaltsxy J98i®ua0 żakietów® od ra. i®—20; Garnitury Marynarkowe ep ra. 80—®!S' 
ihi Garnitury czara® Tużurkowe od rs. 26—32; Garnitury czarne Frakowe od rs. 2®-- 
1 32; Garnitury czarne Żakietowe od rs. 23—28; Palt* Jesienno od rs. 84—24; Ptó- 
g3 ta z Pasami od ra. 22—23; Palta do Stanu od ra. 86—25; Palta Zimowe, od ra. 84—

Palta s Pasami od rs. 24—3®; Palta dc Stanu od rs. 25—32; Burki z nieprss- 
S5 mak&lnego sukna od rs. 87—22; Kurtki do Polowania od rs. 3—1.4; Bluzy de koa- 
® nej jazdy ed rs. 8—82; Szlafroki Duto, różne od rs. 82—20; Rana.’ ubrania od s-s. 
jf S4—87; Palta Dziecinne z pasami od lat 4 do 15 od rs. 9—1®; Palta Dziecinno sina-- 

we od lat 8 do 12 od rs. 80-84; Różne Spodnie kortowe od rs. 4 kop. 50—8 Jtog 
ra Różne Spodnie do gospodarstwa od rs. * “ v-
I rs. ® kop.. 50—S kop. 5©; Ka-
$ $»; Kamizelki Sztuczkowe od TB. '!.»-- “Tn -Ł Cl\L'JŁW jJVUUlTO MUBA C-UAjtIXCi’iU.l VU A »• C/OHk’y £5,
p podbite bar&akar&i ss. 20; Marynarki podbita baraukmi od ra. 84—22«

WIELKI WYBÓR GARDEROBY MĘZK1EJ
. i DZIECINNEJ z FRWUZKIC!?, ANGIELSKICH 

i BRYNSKICH MATERIAŁÓW.

WARSZAWIANEK,
r wszedł z druku i :est do nabycia we wszystkich księgarniach w Warszawie, na Prowincji, 
F y g orazza Granicą,.—Cena egzemplarza kop. 60. — 19546 —

. BT4 ■ alt7>3 li -EL2J JL U-WPiaM® UVlil YY J X • JJJlUdl L.

i i Co Kasia robiła? Powieść dla młodocianego wieku, przez Lud. 
' Coolidge.
• JMLałe kobietki. Powieść dla dziewczą-t, przez p. Whitney.
• Kobrę żony. Powieść dla młodzieży, przez autorkę „Małych ko-

Kalendarzyk ruchomy wieczny, 
wydany nakładem Księgarni 

Gebethnera i Wolffa, 
po cenie kop. 35,

jest do nabycia we wszystkich Księgarniach 
krajowych i zagranicznych. 

-19604-1-3

W Gminy
MOKOTÓW

Podaje do powszechnej wiadomości, że w dniu 
12 (24) Listopada r. ł>., na p'acu Aleksan­
dryjskim w Warszawie sprzedane zostaną 
przez publiczną licytację zajęte ruchomości 
jako to: meble, naczynia kuchenne miedziane, 
i t. p., za gotowe zaraz po zalicytowaniu pła­
cie się mające pieniądze, na pokrycie nale­
żności skarbowych. 1—1—19663

przybjła z Rossji, znająca dokładnie język 
ruski i polski, życzy sobie mieć zajęcie stałe 
hb też na godziny, u którego z WW. Nota- 
rjuszów albo Adwokatów. Adres: ulica Ś-to 
Jerska Nr 22 nowy, mieszkania 4, w godz. 
od. 8 do 11 rano i od 4 de 8 po południu.

-19675-1—3

Młoda Osoba,
przybyła z Zachodniej gub., zdatna do ubio­
rów damskich, szyeia na maszynie, mogąca 
w razie potrzeby objąć część gospodarską, 
posiadająca przytem francuzki język, życzy­
łaby umieścić się stale, jako panna służąca 
w przyzwoitym domu. Gotowa była by, w ra­
zie żądania odjechać na wieś. Adres: Rzym­
ski Hotel Nr 29, od 11 godz di 2 ->o pełud.

—19616-1—6

ze świeżym pokarmem, życzy sobie wziąśó
aJzzecko do piersi. Ulica Piwna Nr 13 
nowy, 4 piętro. -19622-1-1

Bej jazdy od rs. 8—82; Szlafroki Dubl. różne od rs. 82—20; Ranne ubrania odl vs. 
M—87; Palta. Dziecinne z jasami od lat 4 do 15 od rs. 9—8®; Palta Dziecina® sima- 

~ .dnie kortowe od rs. 4 hop. 50—8 kog.
4—5 kop. 50; Kamizelki Bilardowa sli 

imizelki Pluszowe po rs. 4; Kamizelki Aksamitne p® jg. 
3—4; Palta podbite barankami od rs. 88—30; Kar&i 

ŚAiETp .Krawiec i Wiednia
Obecnie ulica Senatorska & 

Wi-s-vis Kościoła, Ś-go Antoniego. 45—0—18894

WAŻNA WIADOMOŚĆ
d 1 a

SZANOWNEJ PUBLICZNOŚCI.

w średnim wieku, z porządnej familji, znają­
ca się na gospodarstwie i na krawiecezyznie 
(ma własną maszynę), poszukuje odpowiednie­
go zajęcia. Ulica Leszno Nr 18, w oficynie ' 
na prawo Nr mieszkania 37. —19625—1_ 2 ;

Języka Ńiismkckisgo-. 
uczy w konwersacji sta przystępna cenę i su- ' t 
mienme, tak u siebie jak i za domem Nie ■ : ® 
mieć, znający języki polski i ruski. Wiiślo- t S 
mosc na ulicy Podwal Nr 26, mieszkania 9 1 i 
od godziny 2 do 6. —19437—1—6 ’ ( £

NAKŁADEM
Gebethnera i Wolffa

. . wyszła

PIESN ilEGZOBM 
Stanisława Moniuszki, 

ułożona na fortepian 
przez M. IJIETHICffifA.

Cena kop. 521/,
-19603—1-3

W Mm Czyste.
Podaje do wiadomości, że w dniu 1 (13) Grudnia r. b., od godziny 11 z rana, w urzę­

dzie Wójta Gminy w obecności delegowanego, reskryptem W-go Naczelnika Powiatu z dnia 
'19 Lutego r. b. Nr 2535 nadetatowego urzędnika Chmielowskiego, odbędą się głośne in plus 

■ licytacje na wydzierżawienie zajętych w drodze sekwestraeji na .satysfakcję zaległej składki 
■ogniowej i innych należności skarbowych, następujących nieruchomości.

a) od 1-go Stycznia n. s: do 1-go Lipca 1877.
Wiatraka we wsi Koło własność 1-mo ślubu Barazezewiez, 2-do Hepner od 
summy rs. 60-
Sklepiku z mieszkaniem w domu Damensztejna. we wili Czyste od summy rs. 20 
Szynku z mieszkaniem w domu Henryka Merdel, we wsi Czyste od summy rs. 40.' 
Lokalu w domu Pilgersozwaj, we wsi Ochota, od summy rs. 20.
Szynku z mieszkaniem w domu Regulskiego, we wsi Ochota od summy rs. 45.

bietekG
Księgarnia powyższa podjęła się dalszego prowadzania wzorowej tej kollekeji dla mło- 

. dzieży, a ogłoszone tu nowe dwa tomy (* oznaczone) dorównywają poprzednim pod wzglę- 
‘dem treści i tendencji, odróżniają się zaś prześliczną now$ i gustowią oprawą.

Do nabycia we wszystkich księgarniach w Warszawie i na prowincji. “
1_____ 1—6 —19586 —

3- o.
4- 9.
5- o.

b) od 1-go Marca n. s. do 1-go Listopada 1877 r. 
b) Gruntu, ornego ia/4 morgi własność Nytza, we wsi Wola, od summy rs. 25.

« każdej fflSmośti ustMontytd8m VadjUm Vi ^i^żawnej

tauwtafl deleg.wa.eg.> .n!dnlkawe ^W.l^

OSOBA
pracująca przez pare lat w magazynie le­
pszym, zręczna, intelegentna, otrzymać może 
stałe miejsce, przyzwoite, pod korzystnemi 
warunkami. Bliższa wiadomość od godziny 
w pół do pierwszej dł drugiej, w zakładzie 
nauki kroju R. Głodzińskiego. Ulica 
Miodowa Nr 1, piętro 2, mieszkania Nr 13.

-19632-1—2

IDLA. JSZEI-OIDZIEZY PŁCI OBOJ GA
poleca Księgarnia! Skład Nut

Ferdynanda Hósick w Warszawie.

SERJA LILJOWA
wybór wzorowych autorów angielskich dla młodzieży.

Cena każdego tomu:
Tom 1, 2, 3 kartonowany

Tom 4 i 5-ty (* oznaczone) w ozdobnej oprawie w niebieskie ang. płótno 
z bogatemi złotemi i czarnemi wyciskami rs. 1.

broszurowane na sposób angielski........................................... ............................... kop. 75
Każdy tom sprzedaje się osobno
Dotąd wyszły następujące tomy:

* Mali Mężczyźni, przez panią, Alcott.
* Ernest Elton. Leniwy chłopiec, przez P. Eloart.

SKUD WĘGLI KAHlimCB
IGNACEGO ZAWISZEWSKIEGO,

52, NOWY-SWIAT 52.
Sprzedaje Węgle kamienne, krajowe i zagraniczne, w najlepszych gatunkach, 

Korzec grubego rs. 8, korzec kostkowego kop, 90. 
z natychmiastową odstawą w skrzyniach zamykanych.

Zamówienia przyjmują się:
w Kantorze Drukarni Kur jera Codziennego, ulica Czysta Nr 6.
w Kantorze Loterji i Składzie Cygar p. Silberstein, ulica wierzbowa b. Hotel An­

gielski
W Kantorze Informacyjnym B. Korpaczewskiego, ulica 
W sklepie parasolniezym pana K. Munchensanga, 

wprost Zamku.
W Handlu Braci Wróbel, obok kościoła Ś go Krzyża. 
W Sklepie Galanteryjnym i Rozmaitości p. Ferdynanda 

giej Nr 32 (na Potkańskiem).
W Sklepie Rozmaitości p. Emilji FalęckieJ, przy rogu ulicy Bednarskiej i Kra­

kowskiego-Przedmieścia Nr 25.
W sklepie rękawiezniezym p. E. Vetter, ulica Marszałkowska Nr 67. 
Oraz w Kantorze na miejscu, Nowy-Świat Nr 52.
ĆfG&p Sprzedaż detaliczna na miejscu, na korce i pudy.

3—10 — 19155 —
gBM——aMBBwaBwawwwaiMWlWłimwilWM——

potrzebną jest choćby zaraz do dzieci na 
prowincję, 4 mile od Warszawy, któraby tex 
potrafiła szyć i znała robótki kobiece. Zgło- 

•sić się można tylko w d. 19 i 20 b. m. na 
ulicę Chmielną Nr 4, do Gospodarza. —19618

0 S OB~A
I przybyła z prowincji, życzy sobie przyjąć 

miejsce w znacznym domu w Warszawie, do 
wszelkich robót i na maszynie, oraz zajęcia 
się domowem gospodarstwem. Ulica Sowia 
Nr domu 3, w pierwszej bramie na pterwszem 
piętrze, u p. Rybackich. —19633—1—3dla małych dzieci 

poleca Księgarnia i Skład Nut 

FERDYNANDA HOSICK, 
w ’Warszawie, Senatorska Ir 496.

Ach co za prześliczne Abecadło. Przepyszny Abecadlnik chromolitografowany z 24-a 
rycinami, opracowany przez Wład. Szymanowskiego, w ozdobnej oprawie kartonowa­
ny. Cena w fermacie in 8-vo z rycinami kolorowemi....................... rs. 1 k. —

„ ,. , czarnemi.........................   „ —
w formacie Leporcllo (parawanikowym), z ryc. kolorowemi............ „ 1

K „ . , , czarnemi.................. „ — „ 50
Jest to pierwszy tak ozdobny abecadlnik w języku polskim.—Do nabycia we wszyst­

kich księgarniach w Warszawie i na prowincji. 1—8 — 19585 —

BOBffliEJolIIBJIW. WJUMWi
18 Listopada 1876 roku. Sobota

MICHAŁA KOSZULKO



OOOOOOOOOOOOOO©0GOOO©@OOOOCOOO©OOO 
Największy w Kraju g 

SKŁAD ZEGARKÓW | 
i. J. Augustynowicza. g

Przy rogu ulic Krakowskiego Przedmieścia g 
i Królewskiej, w domu dawniej Beyera. g 

POLECA: Otrzymane w tych czasach zegarki własnej firmy fabryki G 
w Szwajcarji, jak również wielkie zapasy innych najcelniejszych fabryk ge-O 
newskich. Zegary stołowe francuskie wszelkich rodzai, zegary ścienne, re- © 
gulatory, budziki i t. p.—Ceny nizkie stałe. 1—5—19620 Oooooooooooooooooooc OOO OOOOOOOOOOOOOO 

ClaicaiB Łatoialoiju i Mrtw 

z upoważnienia Petersburskiego Urzędu Lekarskiego 
poleca następujące swe wyroby

Pomada chinowa i tonicka, 
Cróme Oriza.
Róż i Bielidła.
Pudry Dongala i Veloutine. 
Glicerynowe i wiosenne mleko.

oka Kroju tatena
Najwytworniejszą Metodą francuzką, która 

prócz centymetra, żadnych nie wymaga do­
datków — wyuczam w najkrótszym czasie za 
cenę rs. 5. Suknie do kroju i fastrygowa- 
nia wykonywają się za kop. 50 na poczekaniu. 
JSaktad Nauki Kroju ui. Widok Nr J.S 

—18401— Ej. Hannę.
Do pracowni sukien damskich A Gałeckiej, 

potrzebne są

PANNY
do szycia i Dziewczynki do nauki. Ulica Dłu­
ga Nr 32, wprost Hotelu Polskiego, na 2-m 
piętrze —19654—1—3

U Akuszerki A. B.

Woda chinowa i tonicka.
Filodor.
Octy Tualetowy i Korholowy. 
Proszek do zębów Dra Mialcha. 
Elixir do zębów.

Wody Człowiek,
b. Urzędnik Warszawskiej b. Izby Kontrolnej, 
posiadający języki: ruski, po'ski, franeuzki, 
i angielski, pisząey prędko i czytelnie, szuka 
jakiegokolwiek zajęcia”. Offerty uprasza się 
Składać w Kantorze Knrjera Warszawskiego 
pod literami B. P. —19647—1—3

I A I K A
młoda, zdrowa, ze starszym lecz obfitym po­
karmem.—Tamże jest Pókój dla osoby spo­
dziewającej się słabości, zaleoa się troskliwa 
opieka i cena bardzo przystępna. Ulica Ho­
ża Nr 1 nowy, od Placu Ś-go Aleksandra.

Miody Człowiek, 
posiadający trzy języki gruntownie, polski, 
ruski i niemiecki, jak również i znający po­
dwójną buehhalterję, na którą ma i świadec­
two, poszukuje miejsca buchhaltera lub po­
mocnika tegoż w magazynie, a chętniej by 
życzył jeszcze w domu Spedycyjnym,_ za bar­
dzo małe wynagrodzenie. Bliższa wiadomość 
przy ulicy Brackiej Nr 14, mieszkania 10. 
__________ -19313-1—1 

U Akuszerki
są Mieszkania osobne i wspólne, dla osób 
spodziewających się słabości lub leczących 
Bię na choroby kobiece, gdzie ehora znajdzie 
troskliwą opiekę z wszelką wygodą, jakiej 
żądać będzie. Opłata podług możności osoby 
słabej. Ulica Piwna Nr 5, na 1-m piętrze.

-19673-1—1 
bardzo przystępną cenę 

ortepian
1 mahoniowy, nowego fasonu, krótki, od C do 
A. 2-gi palisandrowy, o 7 oktawach, nowy, 
przy ulicy Rymarskiej Nr 14 nowy, na 1-m 
piętrie. —19672—1—3

^JORTEM 
Buchholtza, o 6-eiu oktawach w bardzo do­
brym stanie do sprzedania za cenę 36 rubli. 
Tamże jest Warsztat Introligatorski do 
odstąpienia za bardzo nizką cenę, a to z po­
wodu wyjazdu,—przyteni sprzęty gospo­
darskie —Wiadomość przy ulicy Chmielnej 
Nr 30 nowy. —19635—1—1

Jest do sprzedania

ortepian
mahoniowy, o 6*/2 oktawy, za przystępną ce­
nę. Wiidomość na miejscu w Restauracji u 
p. Torkan za Wolską rogatką Nr 19 nowy.

-19597-1-3

FORTEPtftM 
krótki, za rs. 115, jest do

sprzedania, z blatem metalowym, szprejeami 
i ładnym tonem. Ś to Krzyzka Nr 9, stróż 
wskaże. —19558—1—3 ____

Z powodu"wyjazdu jest do sprzedania 

Garnitur Mii 
aksamitny i Serweta gobelinowa. U.ica Ś-fo 
Krzyzka Nr 6, w pracowni strojów damskich. 
_____ _______________ —19674—1—6

Leszna Nr 7, mieszkania 6, 2-gie piętro, 
jest do sprzedania

Garnitur Mebli
Krzesła wiedeńskie i Biurko. 

______ _____________ -19652-1—3 
Z powodu przejęcia w długu 

PŁÓTNA 
do sprzedania kilka sztuk weby, 30% niżej 
ceny. Grzybowska Nr 13, mieszkania 12, od 
10 rano do 2._________ —19599—1—3Dwsr

Szuba lisami podbita, jedwabnym rypsem 
kryta, w mufką i kołnierzem Tumakowym 
nowe. Suknia czarna jedwabna pou de sua 
Paletocik aksamitny,, oraz różna garderoba 
Damska. Ulica Nowy-Świat Nr 57 u rządcy 
domu, widzieć można od godit. 1-ej do 4-ej.

1 3 19648

LOKALE
1 sze piętro z frontu, 7 pokoi, z przedpoko­
jem, balkonem; 4 pokoje przedpokój na par­
terze, a 3 pokoje na 2 m piotrze w oficynie, 
wszędzie z kuchniami, piwni eami, w każdym 
czasie pod Nrem 15, przy ulicy Twardej. 
Wiadomość na miejscu. —19641—1—6
Kilka odrestaurowanych 1, 2 i 3 pokojowych

LOKAL I
mogących być połąezonemi, w każdym czasie 

do wynajęcia. Twurda Sr 36. 
________-19638—1-6 

O® wynajęć :a Sklep
łączący się z lokalem, składającym się z 3 
lub 4 pokoi z kuchnią, or az Sklep z jednym 
pokojem Wiadomość przy ulicy Nowy-Świat 
Nr 67, w domu Zarządu wojennego, w Kan­
torze Wekslu G. Neumar’k. —19657—1—3

Tcataday Nr 473 {jwwy 5).

Przezroczysty brzeg marmurkowy przy 
kaszmirach, jest cechą prawdziwego Indyj­
skiego Kaszmiru na suknie.—Pan Le Hcus- 
sel, ulica Auber Nr S w Paryżu, otrzy­
mał medal złoty za wyrób tej tkaniny czysto 
wełnianej i posiada wyłączny skład na całą 
Europę. Procki na żądanie wyseła franco.

byłej Podstarszęj Instytutu Położniczego przy 
ulicy Złotej Nr 12 parter, są Pokoud dla 
-osób spodziewających Bię słabości.

—19630 -1—3

PŁYN i PROSZEK OD MOLI,
BENGALSKIE OGNIE POKOJOWE.

SALICYLOWE i KARBOLOWE
WYROBY ANTI EPIDEMICZNE

Przy iłowym Prospekcie w domu Kościoła Katedralni go, Nr 3?, magazynu Nu­
mer 3.

Przy Newskim Prospekcie w domu Nr 66, obok mostu Aniczkowego.
Przy uiicy Kazańskiej, róg Wozniesieńskiego Prospektu w domu 51/18.

Przy Wozniesieńskim Piospekcie w Magazynie Ch. Wikela.
Na Wasilewskim Ostrowie w 1-szej linji pod Nr 40.

St. Petersburskie Laboratorium Chemiczne
ma zaszczyt ninięjszem zawiadomić Szanowną Publiczność, iż oprócz wyżej wymienio 
uych Składów, nie posiada wcale Magazynów ani przy ulicy Bolszoj Morskie , ani też 
przy Goroch-jwej lub Włodzimierskiej.

OSTRZEŻENIE.
Ponieważ niektórzy z handlujących wprowadzają częstokroć w błąd kupującą publicz 

nećć, sprzedając zamiast wyrobów mających na sobie” etykiety i firmę” St. Petersburskiego 
Chemi cznego Laboratorium, przedmioty innych firm bardzo podobne do tamtych z powierz- 
chowności i z etykiety firmowej, uważamy przeto za obowiązek uprzedzić o tem Szanowną 
Publiczność, prosząo ażeby przy kupowaniu jakichkolwiek przedmiotów naszego wyrobu ra­
czyła zwracać uwagę na autentyczność firmy.

,.8t. Patersburskie Chemiczne Laboratorjum.“
Wyroby (St. Petersburskiego Cheiuicznego Labora­

torium, są do sprzedania w znaczniejszy cli handlach 
perfumeryjnych, w Okładach materjałów. aptecznych i 
Aptekach w całej Iłossj i. 1—8 — 19554 —

DRZEWO INAJLEPSZYH GATUNKU
W Składzie pod firmą

BRZEZIZDsTSpKI I LAISTZD'V
przy ulicy Dobrej pod Nr £4 nowym, schodząc z ulicy Bednarskiej 

na prawo, sprzedaje się po cenie następującej.
Za sążeń kubiczny drzewa sosnowego z odstawą rs. 12.

Y » n » olszowego „ „ 13.
Z „ „ p brozowego „ _ 15.

Drzewo rąbane sprzedaje się w cenie o rubel wyżej ua sążniu 1—10— 19544 —

Za

na I m piętrze od frontu, z osobnem Węjś»ien, 
z opałem, do wynajęcia .<>d 1 Grudnia r k’ 
Wiadomość tamże, ulioa Żórawia Nr R 
szkania 3. -19627-1-2’

Ulica Hoża Nr 15 (1680^, 
Do wynajęcia w każdym czasie na parter™ 
od frontu 4 pokoje z przedpokojem i kuchni 6 
może być urządzone na Zakład Gastronoma 
ny lub Bawarję, dodanym może być piaty na' 
kój. Wiadomość na miejscu, w Sklemo^trr- 
ktualów,

W środkowym punktcie miasta^
Nr 4 przy ulicy Nowo-Senatorskiej, każdZ1 
czasu do najęcia 5 POKOI, na 2 m piętrzę 
odnowionych i świeżo wytapetowanych, zpr2ej’ 
pokojem, kuchnią i siiżarnią. Wiadoanśz » 
Rządcy. -19657-1-3 1

do wynajęcia z opałem i usługą, dla osoby 
przyzwoitej. Ulica Wspólna Nr 30, miesjU. 
nia 7. —19640—1—1

Do wynajęcia

Mieszkanie na Lesznie 
blizko ulicy Orlej.

8 pokoi, przedpokój, passaż, knchnia, śpU»r- 
nia i góra wyłączna, trzy wejścia, dwoje sell- 
dów, do najęcia zaraz lub od i-go stycju 
1877 r. Dogodność.ta, że pierwsze półro® 
cena znacznie niższa od normalnej. Umo­
wa może być zawartą na kwartał, pół roki 
rok i dłużej.—-Wiadomość w Cukierni W-go 
Edwarda Kwiecińskiego przy rogu Leszna i 
Karmelickiej.________________ 1-3—19636

S K L E P
Galanteryjny z Dystrybucją, w bardzo korzy­
stnych warunkach, . jest do” odstąpienia zanz. 
Wiadomość Nowy-Świat Nr 7 w” tymże skls 
pic, gdzie znaki zielone. —19644—1—1

Do odstąpienia

Sklep z Dystrybucją i 
i Mieszkaniem, w którym można urządzić 
korzystnie Kawiarnią z Billardem. Wiado­
mość na miejscu przy ulicy Freta na Kośeiel- ■ 
nej Nr 16. -19658-1—2

““WORECZEK J- 
blizko z 9 rs. i pęczkiem kluczyków na kół­
ku, w d. 10 b m. przy wysiadaniu z dorożki' 
wieczorem na ulicy Ogrodowej zaginął. Zna- 8 
lazcę uprasza się o zatrzymanie sobie rs. 9, 
a złożenie jedynie w Redakcji Knrjera rze­
czonych kluczyków. ’—19616—lr-3

Zgubiono!
Jadąc wieczorem omnibusem około godziny 

8 ej na Pragę, zgubiono na Moście mufkę 
tumakową, z jedwabną poistzewką fijałko- 
wą, przy ręku obszytą aksamitem czarnym| 
z 4 ma chwastami. Łaskawy znalazca raczy® 
zwrócić na Pragę do Restauracji Nr 405, zaE 
nagrodą. 1—2—19617 I

W Poniedziałek wieczór, zgubioną została

PORTMONETKA, 
w czerwony safjan oprawna, która mieśdla 
w sobie rs. 1 kilkadziesiąt kopiejek i nota®.. 
Łaskawy znalazca zeehee takową odnieść 
Redakcji, pieniądze zaś w niej się mieszcząca 
może zabrać sonie i żądać nawet” nagrody. 
_______________ -19614-1 1

W dniu 13 b. m. zgubiono

PUGILARES 
z pewną kwotą pieniędzy i wekslem wysta-) . 
wionym przez H. G na imię A. G. Uprasza 
się znalazcę o zatrzymanie pieniędzy i o zwrot' 
tylko wekslu do Redakcji Kur. Warsz.

_____
Dnia 12-go Listopada zabłąkał się

Pies Panter, 1 
biały, żółte plamy, duży. Uprasza się o od' 
prowadzenie na ulicę Zielną Nr 7 A, 2 piętro 
do pana Downarowicza za nagrodą rs. 5. " 
Ostrzega się, że nieprawy przy właściciel 
downie poszukiwanym będzie. 1—2—1964* ■

W dniu 16 b. m.

zginął mały Pies, | 
rassy prostej, kasztanowaty, pod piersiami 
biały, łapki białe na wpół. Uprasza 6ię 
]azce o odprowadzenie na ulicę MarszałkowO ■ 
ską Nr 49, na 1-e piętro od frontu.—Nic?r^ ' 
wnie zatrzymujący do odpowiedzialności są' 
dowej pociągnięty zostanie. —19626—1—1 ifWtmcianvou.jA.—.swe-. — . ...... . . .. .. ..•> i/łl ..

^



czarny, oa nop. -m™

MAGAZYN TOWAK0W BEAWATNYCH
JULJANA PENKALA,

POLECA W WIELKIM WYBORZE:
Qrvlek 4V»o<v7lri rrrdrrrrm. tartanowe w kratę rs. G, wełniane z przodami haftowane 
^ZiairOUZKX go uU WU mi rS. 8 kop. 5O 1 flanelowe od rs. IO.
JCOStjUHiy "W (demi confectionelgodgrs. 20, dziecinne od rs. IO.

Spódniczki ciepłe flanelowe z szlakiem haftowanym.

Flanele 2 i pół łokcia szerokie od kop. 90.
Armure crepe gładki i w pasy na Vetement, kop. 35.

I*QyG czysto wełniane we wszystkich kolorach, kop. 50.
KTO/ttC 1 ŚGPgG czysto wełniane odznaczające się trwałością, kop. 60.

T -TTOtS i o r*rrQ v*n^ z fabryki C. J. Bonnet et Conip. z powodu znaczne AO.«X utźl J tz UZictl lltz go zakupu i dokonanego przed podwyżką cen je
dwabiu, sprzedaje po cenaeh niższych niz obecnie fabryczne.

Aksamity Lyońskie, Popeliny Irlandzkie, Repsy, Armu 
ry i ATatlaSSe czysto wełniane na'PoIonezy, Paltoty i Pokrycia futrzane.

Kaszmir Merinos francuzki czarny, od »5. 5_o -

—■ Ml

C.KRAFT

»»oemzż£

Fabryka Tabaczna G.Krafta w Petersburgu
zawiadamia'niniejszem^ze'znane powszechnie ze swei dobroci

MORFIE
ICK/CTIO

f/nc K/nuA 
t M >

ens KinułJ 
LF KPA*™

8^.0?T® WV W.] 
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IV -

Pozostawiono! jest do 
sprzedania w Składzie 

Fortepianów Zagranicznych

' Z powodu wyjazdu, jest w każdym
czasie de odstąpienia za rs. 254 

FORTEPIAN

Zaraz lub od Nowego Roku, do wynajęcia

Połowy luh cały

spodziewające się słabości, w osobnych luo . 
wspólnych pokojach, gdzie chore znajdą wszel- | 
ką wygodę i-troskliwą opiekę. —19056 —4—6 ‘

Kurjera Warszawskiego?’—Plac Teatralny Nr 473 (now/Śj?

}kn» oś wie-
elka Nr 16

mahoniowy, o pół 7 ektawy, silnie zbudowa­
ny, z mocnym i śpiewnym tonem. Grzybowska 
za Żelazną Nr o4a, mieszkania 2.—Tamże 
Kaftan syberyaowy w dobrym stanie za rs. 6.

Algierka nowa
nu osobę słusznej* wzrostu i tuszy, z wybo­
rowych młodych elek amerykańskich, jest do 
sprzedania niżej kosztu w Biurze Ubezpie­
czeń w domu Epsteina, przy uliey Senator­
skiej pod Nrom 22. —19413—2—3

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania

Traktyjernia.
Wiadomość, Nowy-Świat Nr 3. 

—19384—3—3 
ooooooooooooooopooa Akuszerka

przy uliey Złotej Nr 3/1521, przyjmuje osoby 
óśobnyeh lub

Salopa Imakowa, 
bardzo piękna, wielka, materją ciężką jedwa­
bną kryta, nieużywana, oraz inne przedmioty 
i ut rżane do sprzedania za mierną cenę. Wi­
dzieć można codziennie od 10 do 1 rano. Uli­
ca Mazowiecka Nr 8, mieszkania 16.

-19210—2-3

Każdego czasu!
jest d* odstąpienia duży Salon z meblami, 
usługą, opałem lub bez; wejści ' ’ 
cenie schodów jazem. Ulica 
3-cie piętro, mieszkania Nr 15, od 3 po po­
łudniu widzieć można lub rano do 11-ej.

Są do sprzedania

Stoły Obiadowe,
po bardzo przystępnej oenie. Ulica Śliska, 
dom J nudziła Nr 19 nowy, u F. Niemiry.— 
Tamże przyjmują sio reparacje i obstalunki.

-19442—2-2

Do sprzedania

Kołnierz i Mufka 
tumakowe, dużo i ładne, za cenę rs. 40. Uli­
ca Karmelicka Nr domu 12, mieszkania 1.

-19451—2-3

dystrybucyjny, materiałów piśmiennych i ga­
lanterii, w środka miasta, naprzeciw Banku, 
ulica Elektoralna Nr 7, lit A, do odstąpienia.

—18838—4—4

Nagrody Rs. 25.
■Wieczorem dnia 1 (13) b. a., skradziono przy 
ulicy Nowolipki Nr 16, belę sukna, zawie­
rającą 4 postawy sukna wielbłądziego, 1 kor­
tu formowej* fabryki Stieglitza, oraz trzy 
sztuki czarnego fabryki Ripphan’a.—Przyczy­
niającemu się do wykrycia tejże kradzieży, 
powyższa nagroda bezzwłocznie będzie wyjh- 
eoną. -O wiadomość prosi J. Neufeld, No­
wolipki Nr 16. —19428-3-3

z zapasem handlu drobnostkowego i legumi- 
nami, *raz rekwizytami. Wiadomość w tymże 
sklepie, w domu przy rogu od ulicy Aleksan- 
drja Nr 2 i Tamki 39. —19445—2—'1

Za rsr. 1,000 (
Skład Drzewa i Węgli 

w Alei Jerozolimskiej, od lat kilku egzystu 
jący, de odstąpienia zaraz. Reflektanci racz: 
zostawiać adresy w Redakcji Kuriera poi 
lit. Ż. R. —19343-3-3

Q Petersburskie pojedyncze i podwój-K 
O na, oraz zwyczajne na wieś. Królew- K 
Q ska Nr 19, Fabryka Powozów W. Roma- Q 
O newskiego, dawniej K. Hesse. , —. ft 
O 3-6—19383 ft
OOOOOÓÓOOOOOOOOOOOGÓO 

|Burka Węgierski 
zupełnie nowa, tanio do nabycia. Krakowekie- 
Przedmieśeie Nr 36, u stróża. —19328—3-3

Jest do sprzedania
Algierka, 

■małpy amerykańskie, za rs. 50; wiadomość! 
ulica Wspólna Nr 12, mieszkania Nr 1.

-19296-3—3

NAUKA KROJU
podług metody franouzkiej, sposobem b. prak­
tycznym i ułatwionym, udziela się w praco­
wni przy ulicy Siennej Nr 4.—Także potrze- 
one Panny uzdatnione, podręezne i do 
nauki. —19368—3—3

Akuszerka
P. MEDAŁI&

Osoby potrzebujące odbyć słabość przyjezd­
ne i tutejsze, przyjmuje każdego czasu, tak 
dzienną jak i nocną porą. Stosownie do ży­
czeń przyjmuje nad dziećmi opiekę, 
które umiesza na mamkach u kobiet zdro­
wych i sumiennych za umiarkowanem wyna­
grodzeniem. — Ulica Bednarska Nr] 14, 
pierwsze piętro zaraz z bramy na schody.

3-3—19385

OGIER
5eio letni raM0WR bar«i 

r \ maści, pod wierzch ujeżdżo­
ny, zdatny do zaprzęgu, jest do sprzedania, 
Wiadomość przy ulicy Marjańskiej, domu Jr 
4, mieszkania 7. —19518—2—3

(Lando), szafirowym jedwa­
bnym adamaszkiem wybita, prawie nowa M 
rs. 650; Szafa orzechowa Crdańska wielkiego 
rozmiaru, za rs. 200. Wiadomość, róg jfa? 
azałkowskiej i Królewskiej Nr 79, obok Teu" 
grafu, stróża n domu. —19419—2—3 "

d« Ś-go Jana, na dole od frontu, suche, pię­
kne i ciepłe, składające ai« z 4 pokoi, gabi­
netu., passażu i obszernej kuchni, z 4 wcho­
dami, 3 piwnicami i 1 komórką, z prawem 
spacerowania w obszernym i pięknym ogro­
dzie Wiadomość, róg Placu S-go Aleksandra 
i Wiejskiej uliey pod Nrem 16, mieszkania 2.

-19197-5-6

Karetka bardzo mało uży- 
wana, ni jednego konia i 

WffssBf Kareta poczwórna duża, 
która może być zdatną do 

hotelu i Koczyk lekki z fordeklem. Ulica 
Długa Nr 11, w domu Hr. Krasińskich. Wia­
domość w Kantorze wynajmu Powozów.

-19465-3—3
Za rub!i 250 

W Kareta 
4 ro osobowa, obszerna, wygodna, do sprze­
dania. Wiadomość w Kantorze Hotelu Saskiego.

-19345—3-3

warzywny i owocowy, Q 
rozległości około 80,000 łokci kwadr. © 
mający, przytykający do ulic: Złotej, © 
Siennej i Sosnowej, z dwoma domami © 
mieszkalnemi, jest do wydzierżawienia © 
od 1-go Stycznia 1,877 r.Ł ‘Bliższa wia- © 
domość u Właściciela przy ulicy Mio- © 
dówej Nr 491 od godz 2 do 4 po po- O 
ludniu. .1-3-193*2 ©

Ragroffy Rs. 2.
W dniu 14 b. m., na rogu Senatorskiej i 

Nowo-Senatorskiej, zgubiony został mankiet 
płócienny ze spiską z eneksu. Znalazca 
raczy takowe zwrócić na ulicę Chmielną Nr 
42, mieszkania 5, za powyższy" nagrody.

Dnia 9 Listopada po południu, zabłąkał się

Pies Pointer
biały, żółte plamy. Uprasza się o odprowa­
dzenie na ulicę Zielną Nr 3, do p. Rąbków . 
skiego, za nagrodą; ostrzega się, że nieprawy I 
przywłaścieiel sądownie poszukiwanym będzie. | 

—19476—2—2 » _ I 
r-;W piątek dnia 10 b. m. o godzinie 11 ej I 
ranę, wybiegł z mieszkania

PIESEK
z rassy dużych pinczerów biały, z żółtą od- ■ 
mianą na uszach i1 grzbiecie. Łaskawy zna­
lazca raczy go odesłać na Leszno Nr 48, | 
mieszkania Nr 3, za przyzwoitą nagrody 

2-3-193^ | 

ALGIERKA
podbita elkami damskiemi, z wyłogami z elek 
amerykańskich, jest do sprzedania za bardzo 
przystępną eauę. Długa Nr 23, mieszkania 8. 

-19502-2-2

z opałem, przy familji, dla osoby płci żeń­
skiej, może być umeblowany, ze stołem i usłu­
gą. Ulica Jerozolimska Nr 15, wiadomość u 
stróża. -19492-3-3

W blizkości Saskiego Ogrodu, do wynaję­
cia w każdym czasie 

różne Lokale ł!!
pe 1, 2 i 3 pokoje z wodociągami, zlewa­
mi i wszelkiemi wygodami goepodarskiemi, 
za przystępną cenę, oraz Mieszkania Ka­
walerskie. Wiadomość na miejscu, przy 
ulicy Mariańskiej, u Rządcy domu Nr 2b.

. \ , -19517^-3-3
’ W dorniTNr”i493 B, przy rogu ulic Chmiel­

nej i Zgody, jest do wynajęcia w każdym czasie 

Obszerny lokat 
ńa pierwśzem piętrze, frontem od ulicy Chmiel­
nej, ogółem o 16' oknach', z dwoma balkonami 
i ż wszelkiemi dógodnośćiami za cenę roczną

■ r^O.-Tamże jest do, wyjęcia

' Sklep narożny
r pakamCrem i gazowem urządzeniem, za 450 
zsr. rocznic. —19435— 2—10'

W Miłośnie, stacji drogi Terespolskicj, jest 
do sprjzedąąia « ' !

ISO sążni Drzew
brżozówego i 200 sosnowego, obecnie z lasu 
wyworząeego się. Wiadomość, Krakowakie- 
Prztdmieście Nr 95 nowy, 2 e piętro.

—1935? ~

na dole od frontu, such* i ciepłe, 4 pokoje, 
przedpokój, kuchnia, spiżarka, piwnica i ko­
mórka.—1 Pokój kucania i komórka, ulica 
Leszno Nr 84. -19158-3—5

K Z powodu wyjazduJjest do *dstapienia 

Sklep Wiktuałów
z całeiu urządzeniem i pokoikiem umeblowa­
nym, w miejscu korzystam, przy uliey Elekto­
ralnej pod Ńrem 7, uaprzeciw gmachu Banko- 
wego. —19332—3—3

Jest do odstąpienia

Sklep z calem urządzeniem; 
na jednej z pierwszorzędnych ulic, na inters* 
bławatay lub jaki inny proceder. Oferty 
składane być nogą w Redakcji KurjeraWar- 
szawskiego pod lit A. Z. —19371—3-~3

|B A W A R J A
do sprzedania w bardzo korzystnym punkcie, 
za rs. 400. Wiadomość u pana Stępińskiego 
damskiego krawea. Ulica Podwal Nr 4, na 
3-m pię‘tfz*.___________ —19521—2—3

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania zaraz

DYSTRYBUCJA.
Wiadomość na miejscu, Czysta Nr 4. 

—19390—3—3

Z powodu nieprzewidziany eh okoliczności, 
jest do sprzedania

Garnitur mebli
orzechowych, fotelikowe, Utrechtem kryty, wi­
dzieć można u Tapicera, ulica Ś-to Krzyzka 
Nr 13. ______________-19394—2-3
Tfi.r-.jźjjjfefr.-wft Jest, do sprzedania

Uarnitur febli, 
rypsem kryty, sseszlong skórą kryty, 2 szaf 
rozbieranych, biuro męzkie na szafkach, biur­
ko zwyczajne, 2 łóżka, lustro i niektóre d»- 
mewe meble. Ulica Pańska Nr 15 nowy, 
w prawej łficynie na dole, drzwi na lewo.

-19253-4-6

gielską mechaniką, o pięciu szprejcaeh, z bla­
tem metalowym, oraz Szuba z młodych Niedź­
wiadków, do sprzedania. Ulica Solec Nr 42, 
siódmy dom od Tamki, stróż wskaże.

—19498—2—3
Do sprzedania za rs. 65

w okolicy Banhofu d. ż. W. W. w każdym 
czasi* do wynajęcia miesięcznie za rs. 18, 
z meblami, opałem i usługą. Adresy proszę 
nadesłać do Redakcji ped lit. K. S.

___________ -19342- 3-3
Z p*wodu wyjazdu, jest do odstąpienia 

L O 2BC L 
ciepły i suchy, składający się z 2 pokoi, 
przedpokoju, kuchni, wygódki i piwnicy, za 
eenę stosunkowo umiarkowaną, przy ulicy 
Al*l Jerozolimskiej, w domu Nr 28/1574E. 
w blizkości kolei Wiedeńskiej. —19356—3—3

W domu przy ulisy Niecałej Nr 3, obecnie 
są io wynajęcia umeblował*

Trzy Pokoje z przedpokojem, 
w krótce będą Dwa Pokoja również ume­
blowane. Wiadomość na miejscu u zarządza­
jącego domem P Arnold. —19398—3—3

Są de spTBfenia:
Lisy niebieskie, Kołnierz tu makowy i grono­
stajowy, Dywan nowy i Łóżko żelazne skła­
dane. Wiadomość przy uliey Marjańskiej Nr 
9, mieszkania Nr 4. —19279—3 —3

z pierwszorzędnej fabryki zagranicznej, pra­
wie nowe, Bitnej budowy, z głosem bardzo 
pięknym,, do sprzedania za rs. 275.—Obejrzeć 
można między 4—6 po południu, przy uliey 
Królewskiej Nr 21, stróż wskaże.

-19522—2-3

dwumiesięczne, są do sprzedania. Ulica Dobra 
Nr 27, mieszkania i, w blizkości v/odoeii’S"'^ 
Tamże do najęcia Dwa Pokoje ulMehld- 
wąne/za" rs. 1,8 ndcBięcznje. —19430—2—3 

źIosEMeM Sea^ypojo

Dwa Pobje
umeblowane i kuchnia, na 1-m piętrze do 

wynajęcia od Nowego r*ku 1877.

Dwa Pokoje 
umeblowane na 1-m piętrze, do najęcia każ­

dej* ozasu.
Wialomeść w Magazynie Towarów Bła- 

watnyeh Władysława Lewity i S-ki, róg Se­
natorskiej i Nowo-Senatorskiej.

' ' _______ -19505—2-3

Do wynajęcia każdego czasu

Salopa atlasowa
lisami podbita, a także Kołnierss i Mufka 
tumakowa, w dobrym stanie, jest do sprzeda­
nia. Wiadomość przy ulicy Chmielnej pod 

54’ u pani Ossowskiej. —19455—2—3 

Szuba ateamitna
.Palto i Peleryna aksamitne, Suknia jedwabna 
w paski szafirowe, Burnusik biały jedwabny 
(sertie de bal), 6 par Rękawiczek nowych, 
Buciki kozłowe, Kapelusz, Warkocze blond, 
Kwiaty do sprzedania. Wiadomość od 2 do 
5, Widok Nr 6, w bramie na dole na lewo.

-19453-2-2

Fara K°ni
IX powozowych,

za nizką cenę d* sprzedania, wiadsmośż, 
ulica Szkolna Nr 8, u stróża. —19438—3—3

Do odstąpienia w każdym czasie
AJ. A

przy rogu Bielańskiej i Tłomackiej Nr 2 nowy 
Fortepian, prawie zupełnie nowy, fabryki 
Hoffera, z całym metalowym blatem, 4 szprej- 
eami, najnowszej konstrukcji i fasonu,za bar­
dzo przystępną cenę. —19232—3—3

d* sprzedania

Fortepian
za rs. 175. Ulica Nowogrodzka Nr 26, ogród 
Pom*Iogiezny. -19376—2- 3
Jest'do sprzedania za cenę przystępną kilka

Garniturów IMi,
rypsem krytych. Ulica Ś-to Krzyzka Nr 13, 
u Tapicera. —19395 —2—3



MSB,

Naprzeciwko Zamku, do sprzedania
Nakładem Księgarni

z jjowodzeniem od lat kilku, razem lub poje- i 
i dyńezo, z których jeden odpowiedniejszy dla ! 
i‘ obznajomionego z dystyJiacj ą, ogółem za i 
■ summę około trzech tysięcy rubli sr. Pewne

Ulica Widok Nr 2, mieszkania 13, przygo­
towuję, się

do wszelkich klas Gimnazjalnych.—Niemiecki 
i franeuzki systematycznie wykładany. Wia­
domość od 3 do 4. —19425—2—3

5.
op. 11

P. Gniazdowski.
Stręezenie Sług przeniosłem na No wy-Świat 
pod Nr 60, trudniący się oddawna takowym 
i z tego powodu znam nieomal wszystką 
służbę, a więc największym wymaganiom za- 
dosyć uczynić mogę, mam do ulokowania Bo­
nę i Sklepową, posiadające język rossyjski, 
franeuzki i niemiecki.

-19449 -2-2

KUCHARZ
z zagranicy, z dobremi świadectwami, poszu­
kuje obowiązku w prywatnym domu lab też 
w restauracji. Adres J. P. ulica Mylna Nr 13 
nowy, w domu W. Kobylańskiego, w ofiey- 
nie na 1-m piętrze. —19348—2—2

Księgarni i Składzie lut 

h. ram 
ulica Wierzbowa Hotel Angielski 

Nr SIS (4).
Nabyć można także we wszystkich Skła- 

daeh nut w Warszawie i na prowincji. 19230

Wiadomość na miejscu w ulicy! Ślepej Si 
u Właścicielki na 1-szem piętrze.

—18737—6—6 
®®®®®S®©0®®©©@®®®9®

® Z powodu nieprzewidzianych okeliez-

Kronika Rodzinna
na drugą połowę Listopada wyszła i zawiera: 
Nieśmiertelnik, Wiera przez Deotymę.—Listy 
z podróży A. E. Odyńca. VII.—Humanitaryzm 
w obes wiary, przez Z. L. D — Silva rerum.— 
O Aleksandrze Fredrze i jega twórczości, przez 
Lucjana Siemieńskiego. (Dokończenie).—Kor- 
respondencja ze Lwowa. — Ostatni potomek 
starego rodu, pcwieść Arnolda Gray’a, prze­
kład z angielskiego Z. 8. (Ciąg dalszy).— 
Wiadomości literackie: Causeries seientifiąues 
Odpowiedzi ed Redakcji. -19568—1—1

bardzo zdolna w robieniu sukień, krająca 
z wymiaru, życzy sobie przyjąć miejsce star­
szej panny i zarząd całej pracowni w jednym 
z większych magazynów. Adres w Redakcji 
Kurjera Warszawskiego pod lit. X. Y.

—19412—2—2

Powieść historyczna z czasów pierwotnych 
Chrześcijaństwa,

AURELJA 

czyli Żydzi z Porta Capena, 
przez M. A. Quinton, adwokata, praełożo- 

, na z trzeciego francuzkiego wydania przez 
Władysława Bartkiewicza. Tom I, str. 

534; Tom U str. 384, w ósemce, na 
pl-eknym papierze. Cena rubli 2. Jest do 
nabycia, we wszystkich główniejszych Księ­
garniach, tudzież w Redakcji Przeglądu Ka­
lekiego, Senatorska Nr 6

Katolicki bezpo- 
e:nie ruhlM &

KANDYDAT
Warsz. Cesarskiego Uniwers., Rossjanin, ży­
czy przygotowywać chłopców i dziewczynki 
do zakładów naukowych. Uprasza o zosta­
wienie adresów w Red. Kur. Warsz. pod lit 
Q. Q. —19366—3—3

przy ulicy Freta do sprzedania lub za­
miany na większy z dopłatą. Wiadomość, 
Mazowiecka Nr 11/1350, mieszkania 20, do 
11 rano lub 4—6. —19170—3—3 

w Poznaniu,
WYSZŁY

UCIUŁA HERTZ 
ŚPIEWY 

i towarzyszeniem fortepianu. 
Ave Maria, ep. 13, kep. 35
J’ai perdu ma force et ma vie, sława Mua- 

seta, kop. 35.
Sześć śpiewów:

1. Panna Młoda, słowa Wolskiego.
2. Barkarola, słowa W. G.
3. Serenada, słowa El. .my.
4. Piesaka, słowa Iwanowskiego.
5. Do wietrzyka, siewa Pajgerta.
6. Kr&kewiak, słowa Wolskiego.

Cena rs. 1 kop. 
Niepewność słowa, Zmiekowskiej 

kop. 25.
Dwie pieśni ep. 17:

1. Był sebie król stary.
2. Głos z przeszłości. Cena kop. 35.

Trzy pieśni op. 9:
1. 'żaklęeie, słowa Żmiehowskiej.
2. Tęsknota, słowa Żmiehowskiej.
3. Kapryśna, słowa W. Bełzy.

Cena kop. 52'/2
Trzy pieśni op. 2:

1. Firanka mojej Sąsiadki.
2. Młodo zeswatana, słowa Zeleskiego.
3. Słyszysz, Słyszysz, słowa Wolskiego.

Cena kop. 52'/2 
Serenada, op. S, słowa Mirona, kop.. 35. 
Słońce jasne ma promienie, siewa Żmiehow­

skiej, kop. 25.

ŚEakład Wyrobów Koszykarskich 

SZYMOM CZERHIEJEWSKIEG0, 
przeniesiony pod Nr 36 na Nowy- 
Świat i tamże przyjmuje jak dawniej obsia­

na wszelakie roboty w za- 
wchodzące, jak równiei i

Nieruchomość Nr 249.
na Pradze pod Warszawą położona w dniu 
12 (24) Listopada 1876 r. o godzinie l'/2 z po­
łudnia przed W-nym Gudowskim Członkiem 
Sądu Okr< 
szawie por 
dziale IV

na dogodnych ^warunkach netto, fron­
towy, nowy, masiv mnrowany, kompletnie za­
mieszkały od 1 L.’nca r. b., z ogródkiem i sta­
jenką, przy ulicy Dzi?ln*j Nr 20a/2364. Wia­
domość na miejseu u Rządcy domu.

J —19262—3-3_____

Js poleca się snaezaym zapasem dzieł @ 
B w języku niemieckim we wszelkich ga- ® 
® łęziaek wiedzy, Kart geograficznych i @ 
g dzieł sstuki. Przyjmuje przedpłatę na © 

wszelkie pisma krajowe i zagraniczne ® 
g® posiada znaezny skład książek szkolnych Ś 
® i dziecinnych w ruskim i niemieckim ię- © 
« syku. 25-0-8651— ®

Ktoby miał do sprzedania 

Dom murowany 
wartości do rs. 50,000 w okolicach ulic:.Mar­
szałkowskiej, Alei Jerozolimskiej, Nowogrodz­
kiej, Zórawiej, lub im przyległych i placu Ś-go 
Aleksandra, sechee się zgłosić na Marszałko­
wską Nr 49, mieszkania 6, bez pośrednictwa , ____ v
faktorów. Tamże są do sprzedania.: garnitur infoimacje powziąść można w narożnym ga- płatni od sztuki, mogą znaleźć stałe zajęcie 
mebli mahoniowych dę salonu, sola, lotele, i lanteryjuym sklepie W-go Skórzewskiego, w fabryce wyrobów blaszanych B. Modrow 
etc. do buduaru. 2-3-19365 Marszałkowska Nr 53. -19177-3-6 w Łodzi. -19333-3-6

; lunki i rep
I kres koszy] 

uczniowie i

AM Wtt
przez

Napoleona Ordę.
Wydany w trzech Serjach, zawierających 110 
rysunków, cena rs. 33 —Dla ułatwienia naby­
cia tego dzieła, powyższe trzy serje, rozdzie­
lone są na 11 zeszytów, na które znaczniejsze 
Księgarnie, przedpłatę przyjmują w sposób 
następny: — Przy pierwszym zeszycie rs. 5, a 
następnie aż do 10 zeszytu włącznie po rs. 3 
przy ostatnim 11 zeszycie, dopłaca Się rs. 1.

Tegoż autora: Gramatyka muzyki, czy­
li wykład praktyczny harmonii i melodji. — 
Gramatyka Polska po franouzku dla cu­
dzoziemców, sprzedają się w księgarniach. — 
Skład Główny u Gebethnera i Wolffa w War­
szawie, utwory muzyczne w księgarni G. Se- 
newalda.—Adres, N. Orda w Pińsku gubernja 
Mińska. 2-6-19172

z kapitałem rs. 4 do 5 tysięcy, pożądanym 
jest do przedsiębiorstwa fabrycznego, funkcjo­
nującego, wiadomość bliższą powziąść można 
w kantorze p. Ignacego Jakubowskiego, przy 
ulicy Trembackiej Nr 9 dawniej dom Sztein- 
kellera. 3—3—19347
Z powodu nieprzewidzianych okoliczności, są do

zbyeia iwaIHTERESA PROSPERUJĄCE

r WTEUmm WARSZAWSKIEGO $ 258
Dnia 18 Listopada 1876 roku. Sobola. __ Dnia 6 (18)^L^^c^l876^ok^

) obejmujący 12jPokojów na parterze i, 
) l-szem piętrze, wraz z mieszkaniem dla 
) siu i by w suterynaeh, wszystko i kom- 
i pletnie odświeżone, z kuchnią, wodocią­

giem i oświetleniem gazowem. oraz ką­
pielą, piwnicami, wraz z przyległym do 
tegoż ogródkiem.

Wiadomość na miejscu, lub w Handlu 
Braci Lesser, przy ulicy Rymarskiej.

5-8 - 18947 -
©S©©WS©9®®®@®©®
W PRACOWNI

T. JtrOWICKIEJT, 
przyjmuje się wszelka krawiecczyzna i bieliz­
na do roboty, wszelkie szycie na maszynie, 
oraz wykładają Lekcje Kroju, wszystko 
za przystępną cenę. Chmielna Nr 9, w lewej 
oficynie._______ —19339—2—3

Nowo-otworzona

PRACOWNIA
Wyrobów Blacharskich, Tokarskich i Bron- 
towniezych, przyjmuje wszelkie obstalunki 
Szyldów najnowszego systemu tak z liter jako 
też pisanych, oraz reparacje lamp olejnych, 
zegarowych i sprężynowych i takowe wyko­
nywa najspieszniej i po cenach aajumiarko- 
waiszyck.—Leszno Nr 17 nowy.

A. ZIEMKIEWICZ.
-19362-2—2

— —14290—

! Wyprzedaż Obuwia
I przerwana na Ulicy Pańskiej Nr 48, z powo­

du przeprowadzki, odbywa się dalej na ulicy 
Solnej Nr 11, na dole od frontu, po cenach 
powtórnie zniżonych, damskiego w-każdym 

! czasie, męzkiego od 2 do 6 —Tamżb do sprze- 
I dania znaczna ilość KOPYT, większa część 

z warsztatu kopyciarza francuzkiego.
: —19225—2—3

rejowego Warszawskiego w War- 
id Nr 493 przy ulicy Miodowej w Wy- 

przez publiczną licytację w dro­
dze działów sprzedaną będzie. Licytacja roz- 
pooznie się od sumy rs. 6880 kop. 87. Va­
dium na rs. 1500 oznaczone.
2—2—19311 Teodor Łącki Obrońca

W d. 15 (27) Listopada 1876 r., o godzi­
nie H-tej z rana, w Wydziale IV Sądu Okrę­
gowego Warszawskiego, sprzedaną zostanie 
przez publiczną licytację

Nieruchomość Nr 693 
w Warszawie, przy ulicy Leszno położona. 
Licytacja zacznie się od rs. 12,571 kop. 40; 
vadium rs. 2,000. Warunki sprzedaży przej­
rzano byś mogą w Kancellarji Sekretarza 
Sądu Okręgowego Wydziału IV i u podpisa­
nego Obrońcy w Warszawie, przy ulicy Dłu­
giej pod Nrem 14 zamieszkałego.

Ksawery Tatarkiewicz, 
—19446 —2— 3 Adwokat Przysięgły. ,•

Salonowe ftłedaljony 
znakomitości jako to: Mickiewicza, Słowac­
kiego, Krasińskiego, (w poprawnej edyeji) 
Wincentego Pola, Fredry, Szopena, Libelta, 
Kromera, Odyńca i Pługa po zniżonej cenie 
rs. 2, są do nabycia na Wystawie Sztuk Pięk­
nych i w Księgarniach Orgelbranda i Tren- 
klera. —19570—1—3

Ti Drukarni S. Tomaszewskiego, 
wyszedł z druku znany 

KAŁEIMZ Ś6EH 
na rok £877.

Skład główny w powyższej Drukarni. 
Uliea Tłomacka Nr 599.

—19584—1—1

S KSIĘGARNIA

i A. DE0BHEBA, |
(nawniej G. Hassel) da

OSOBA MŁODA WDOWA, 
poszukuje miejsca za Gospodynię w Warsza­
wie lub na wieś, albo w najodleglejsze gu- 
bemje Cesarstwa. Ofierty uprasza składać 
w Sklepie Rękawicznika W-go A. Jaśkiewi-. 
wieża, uliea Trębacka Nr 629, nowy 8.

-19220-2—3

Młoda Osóba. 
posiadająca dobrze język niemiecki, a po czę­
ści rossyjski, poszukuje miejsca BONY do­
zorującej dzieci. Adres: ulica Chłodna Nr 12, 
mieszkania 3. —19149—3—6 

piętrowy w Skierniewicach, przy stacji kolei 
żelaznej, do sprzedania lub na zamian na dom 
w Warszawie. Wiadomość na stacji w Skier­
niewicach, u Szwajcara klassy^n-^iej.^

Jest do sprzedania

ZESZYT kop. 40. ZESZYT kop. 40.

CALERJE WŁOSKIE
Zbiór celniejszych obrazów znajdujących się 

w Galerjach: Rzymu, Neapolu, Florencji, Bolo- 
nji, Wenecji i Medjolanu

w kopjach na stali 
z dedaniem 

rysu dziejów sztuki włoskiej
Hotyehezas z powyższego wydawnictwa wyszedł tom I-szy, składający się zl6-stu ze­

szytów i zawiera w sobie 47 kopji na stali celniejszych obrazów, 5 drzeworytów przed­
stawiających znakomitsze zabytki architektury i 16 arkuszy tekstu i objaśnienia 
rycin.

Tomu Il-go wyszły zeszyty 1—9-go włącznie, tom ten również z 16 stu zeszytów skła­
dać się będzie, ukończonym zostanie w ciągu rnku bieżącego.

Cena każdego zeszytu kop. 40, z przesyłką kop. 50.
Cena tomu I-ge, 16 zeszytów rs. 6 kop. 40.
W oprawie w płótna angielskie z pięknemi wyciskami, futerałem i zloeonemi brzega­

mi, rs. 8 kop. 50, z prnesyłką rs. 9.
W oprawie w skórę kozłową ze zloeonemi brzegami, rs. 9 kop. 50, z przesyłką rs. 10 

Michał Glucksberg, 
Księgarz-Wydawca, Nowy-Świat Nr 55-

‘ ‘ ________________________— 15485 —

Biblja czyli Pismo Święto, 
w języku franeuzkim, z 230 sławnemi rycina­
mi Dore’gn, 923 pięknemi i najrozmaitszemi 
•zdobami w tekście H. Giaeomellege, pier­
wszego najdeskonalszege odcisku na wybor­
nym papierze, warte 70 rubli, a z eprawą 
95, jest de sprzedania w Warszawie przy 
uliey Tamka, w demu Stalewskiej Nr 13, 
Mieszkania 7, na 1-m piętrze od frontu, za 
rubli 65 lub mniej. Może być zamieniona na 
jaką pelską z dopłatą. —18850—1—1

® nośei zaraz d» wynajęcia w Alei U- 
I jazdowski, obok Doliny Szwajcarskiej 
) pod Nr 17138 (nowy Nr 11)

i PAŁACYK



«»uninii
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przy ulicy liodowej Kr 6.
Od dnia 18 b. m. po dzień 1 Grudnia r. b. 

odbywać się będzie wyprzedaż po cenach fa­
brycznych towarów galanteryjnych, jako to: 
Wachlarzy, Spinek, Biżuterji, Pasków, Torbę- J 
czek, Lasek, Szczotek do włosów, Grzebieni, | 
Szczoteczek do zębów i t. p. 2—3 — 19423 —

IMITACJA. ZŁOTA: Garnitnry damskie i kolczyki z nowego złota z imit. djam: 
od kop. 50 do rs. 2.50;' Broszki, Szpilki, Medaljeny, Krzyżyki «d kop. 30 do rs. 2; Pier­
ścionki <d kop. 15 dors. 1; wszelkiego rodzaju Spinki od kop. 2 do 75; emaljowane od kop. 
30 do rs. 1.6f; Garnitury męzkie od k»p. 25 do 50; Łańcuszki do zegarków od kop. 30 do 1.25; 
Lornetki teatralne 4 rs. Broszki, Kolczyki, Krzyżyki, Medaljony, Szpilki, Pierścionki z diam. 
amerykańskimi oprawnemi w srebro “od rs. 150

NOWYCH ZABAWEK DZIECINNYCH* Nietoperz fruwający w powietrzu 
iak prawdziwy ptaszek kop, 50, La Siręne rs. 1 kop. 25; Bąk brzęczący 25 kop. W Ma- 
kazynis Alexaadre de Paris, Newy-Świat Nr 76, dom Szuberskiego, wprost Swięts- 
Krzyzkicj. ' 2—3— 19514 —

Nowy-Świat naprzeciwko Kopernika.

0 o
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W Składach Herbaty

LEONA KRUPEM!
przyjmują zamówienia na Węgle i Drzewa p» cenach z dostawą: 

Za Kcrżee grubego węgla najcelniejszego Szlązkiego I-go gatunku rs. 1. 
Za korzec grubego węgla najlepszego Szlązkiego Ii-go gatunku, kop. 90, 

Przy większych zamówieniach cdstępuje się procent.
Za sążeń kubiczny drzewa sosnowego szczapowego, rs. 12 kop. 50.
Za sążeń kubiczny drzewa olszowego szczapowego, rs. 13 kop. 50.
Za sążeń kubiczny drzewa brzozowego szczapowego, rs. 15.
Za porąbanie sążnia dolicza się rs. 1.
Odstawa w terminie oznaczonym przy obstalunku w wozach zamkniętych.

5-8 — 18769 —
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Krakpw.-Przcdm. w domn przechodnim Roeslera. g

MAGAZYN MEBLI
J. TARNOWSKI'i; 8-ka, Nowy-Świat Nr 38.

SM Materiałów Ajtajtłi
LUDWIKA SFIESSA 

I syna 
Ulica Senatorska, Kr 464 (5), 

obok kościoła Ś-go Andrzeja, 
otrzymuje ciągle świeże transporta najlepszej 

do jedzenia Oliwy Nicejskiej.
NADTO POLECA: 

Ocet winny stołowy i Estragonowy zjwłasnej fabryki. 
Ultramarinę do bielizny.
Farbki i Krochmale w rozmaityh gatunkach.
Benzine do wywabiania plam i prania*rękawiczek.
Massy woskowe do zaprawiania posadzek.
Oliwę Malagską d» palenia.
Korzenie i Nasiona używane w gwzelnictwie i gospodarstwie.
Zioła i wszelkie materjały apteczne.

Przetwory i Preparaty chemiczne tak z własnej; fabryki 

w Tarchommie pod Warszawą 
jakoteż z pierwszorzędnych fabryk zagranicznych. — 15378 — 

Posiądą fiolki wybór wszelkiego rodzaju Mebli, oraz Meble iabryki kra-

ii A A A A A A A AA A AA Al A A A AA AA Aa AA AU 1 im mm I 

w skutek ̂ zaniechania detalicznege handlu

◄ Lamp zagraniczych, Kandelabrów, Żyrandoli £ 
i innych przedmiotów do tej gałęzi odnoszących się ► 

IW SKŁADZIE HURTOWY! LAMP | 
Władysława Podgórskiego, t 

KrafcowsRie-Przedmieście, dom własny, wprost k 
Saskiego Placu.

Skład ten od wielu lat szczycący się trwałem, bynajmniej nie chwilowem za-F 
ufaniem Szanownej Publiczności, jedynie tylko z powodu założenia przez właśei-k 
cielą pierwszej na wielką skalę krajowej fabryki Lamp, ogłasza zupełną wy-k 
przedaż Lamp zagranicznych, których nadal sprowadzanie do kraju jest * 
już zbytecznem, bo nowa Fabryka warszawska, potrzebom ogółu zadosyć uczyni L 
a nie wyłączając najdrobniejszego szczegółu, używa do wyrobu tylko krajowych k 

“ materyałów. 5—12 — 18674— r

SKŁAD MATERJAŁÓW APTECZNTCH
R. Szymański i E. Krupski

Uowy-Świat, Kr 51, róg jWareckiej
Ma zaszczyt poleeiż:

Tran lekarski szwedzki (żółty). 
Tran lekarski parowy (biały). 
Oliwę prowancką.
Wszystko w wyborowych gatunkach. 3—6 —19280 —

SPÓŁKA OPAŁOWA
Skład Główny na stacji Warszawa D. Z. W. W. 

i W. B. Plac Nr 1.
Filja przy ulicy Tłomackie Nr 3.

Ceny z dostawą:
Za korzec węgla kamiennego grubego najcelniejszego izląekiegc I gatun­

ku rs. 1."
Za korzoe węgla kostkcwego takiegeż sameg* gatunku, kop. 85.
Za korzec węgla kamiennego grubego najlepszego Szlązkieęe II gatunku, k. 90.
Za sążeń kubiczny drzewa sosnowego szczapowego rubli sr. 14.
Za sążeń kubiczny drzewa brzozowego szczapowego, rs. 17.
Za porąbanie sążnia dolicza się rs. 1.
Dostawa w Wozach zamykanych. — Za dobroć produktów i miary, firma po­

ręcza. 5—6 — 18359 —
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WARSZAWA
Ulica Miodowa 10. 

wprost
Sądu Okręgowego.

St. Petersburg
Plac Michała, 13 

dom
Księcia Vrussowi

HERMAN i GROSSMANN
największe w kraju

SUIDI mnMW 10R61M.
Posiadają, wyłączność sprzedaży fortepianów z słynnych fabryk

Bechsteina i Bluthnęrą
obok tego najbogatszy wybór przeszło 40 innych fabryk Fortepianów i Organów 

Używane Instrumentu po nader zniżonych cenach. 
Wynajęcie Instrumentów na najdogodniejszych warupkach.
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Ser Wdyczewski
w półkrążkach dwudziestokilku funtowych, po 
20 koń. za filht,! jest dó nńbyeia w Kantorze 
B. Werner et Gomp. ulióa Królewska 
Nr 6. ' "■* -19387-3-3

Jest “do sprzedania:

Tualeta jesionowa, Łóżko że 
lazne, za przystępną cenę.

Wiadomość ulica'


